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Polacy, Słowacy i Czesi
W Zielone Świątki odbyt sie w Po- 

Ważkiej Bystrzycy na Słowacji zjazd 
Młodzieży słowiańskiej, na który zjecha
ła się młodzież polska z SMP. w licz
bie 80. Zjazd stał sie potężna manifesta
cją idei chrześcijańskiej "i solidarności 
słowiańskiej. Tysiączne zastępy człon
ków „Orla“ z Słowacji, Moraw i Czech 
razem z liczną delegacją manifestowały 
na rzecz akcji katolickiej i sojuszu pol
sko - czesko - słowackiego. Polaków 
Witano wszędzie z wielkim entuzjaz
mem. witały nas władze państwowe i sa
morządowe oraz przedstawiciele ducho
wieństwa. A co najważniejsze że lud
ność, chłop i robotnik słowacki wyszedł, 
by w spontaniczny sposób uczcić gości 
2 Polski. Wszędzie goszczono nas z wy
szukaną wprost wystawnością. noclegi 
dano nam bezpłatnie i tak mile nas przyj
mowano, że wszyscy uczestnicy wrócili 
do Polski z nadzwyczaj dobremi wraże
niami. wzmocnieni do pracy nad utrwa
laniem stałych stosunków przyjaciel
skich między Polską a Czechosłowacją, 
cjazd młodzieży słowacko - polsko - 
Czeskiej zaszczycił swa obecnością pro
jektor zjazdu przew. ks. poseł Andrzej 
jllinka, .wódz narodu słowackiego. Ks. 
Hlinka odprawił na rynku w Bystrzycy, 
Nabożeństwo pontyfikaine i wygłosił 
Wspaniałe kazanie na temat akcji kato- 
•ickiej na świecie, a zwłaszcza wśród 
Słowian. Podczas bankietu wydanego na 
Cześć gości z Polski wygłosił ks. Hlir-ka 
Przemówienie, w którem przebrzmie
nia nuta opozycji wobec polityki cen
tralistycznej Pragi Czeskiej. Z tego prze
mówienia jak i z innych przemówień 
Posłów i senatorów jak dr. Kowalika, 
JJht. Hancko, ks. lioly'ego, dowiedzieliś
my się, że stosunek Słowaków do Cze
chów jest nawskroś opozycyjny, a na- 
Wet radykalny. Winni temu stosunkowi 
*9 Czesi, którzy do katolickiej Słowacji 
Nasyłają urzędników Czechów o przeko
naniach wolnomyślnych. Słowacy uwa- 
mją ten stan za nieznośny — mówią, że 
M częścią państwa 
mego a nie czeskiego i domagaja się sta
nowczo innego traktowania, a nawet zu
pełnej autonomii. Ks. Hlinka mówił wy
minie: „Bez nas nie ma państwa, na- 
l^ych praw do rządów u nas i do kie
rowania administracja nasza nie damy 
:°bie zaprzeczyć, centralizacja czeska 
$taje się dla państwa zgubną — żądamy 
?utonomji i o ile nam się jej nie da. — 
^tworzymy razem z Morawianami pań- 
st^o, a Czechom dajemy autonomie“.
. To przemówienie o sensacyjnym 
/'Prost charakterze wywarło na zebra
ch niezwykłe wrażenie, podawano je 
Pbie z ust do ust i gdzie sie ks. Hlinka 

. okazał głośno na jego cześć wiwato
wano.
ę Polacy się przekonali, że w ks. Hlin- 
$e mają szczerego przyjaciela, a Czesi 
^ dowiedzieli, że wódz narodu słowac- 
j‘0go domaga się stanowczo dla swego 

równouprawnienia. Przy tej spo
sobności mieli Polacy okazję, zwrócić 
pechom uwagę na sprawę traktowania 
flaków na Śląsku Cieszyńskim. Po- 
h ‘^dziano im wyraźnie, że nasz stosu- 
je> do Czechów będzie taki, jakim jest 
J* 1 stosunek do naszych braci po tamtej 

r°nie. Sprawa obsadzenia probostwa

Zamachem stanu przeciw Lidze Narodów
Genewa. „Journal des Nations“ nazy

wa pakt czterech zamachem stanu prze
ciwko Lidze Narodów. Dziennik podda
je analizie tekst paktu i stwierdza jego

iest pakt czterech.
sprzeczność z paktem Ligi Narodów. 
Cytując zdanie z ustępu, dotyczącego 
specjalnej odpowiedzialności czterech 
mocarstw, jako stałych członków Rady

Niedopuszczenie delegatów Niemiec 
na międzynarodową konferencją pracy.

Genewa. Grupa robotnicza między
narodowej konferencji pracy odbyła one- 
gdaj posiedzenie, które miało przebieg 
bardzo burzliwy. Przedmiotem obrad 
była sprawa wyznaczenia członków gru
py do poszczególnych komisy]. Na wnio 
sek prezydium grupa zdecydowała nie 
mianować do komisy) delegatów robot
niczych niemieckiego i włoskiego.

Zdaniem grupy robotniczej, delegat 
Niemiec, dr. Ley nie może być uważany 
za uprawnionego przedstawiciela syndy 
katów niemieckich.. Podczas dyskusji, 
prowadzonej przez cały czas bafdrc 
gwałtownie, dr. Ley i delegat włoski, 
radca- Razza,-. energicznie -protestowali 
przeciwko stanowisku większości i do
magali się dla siebie miejsca w komi
sjach: ' ‘ '

Znany francuski działacz robotniczy

Jouhaux oświadczył podczas debaty, że
„dr. Ley tak samo nie może przemawiać 
w imieniu robotników niemieckich, jak 
dozorca więzienia w imieniu swych o- 
fiar“. Jouhaux poruszył aresztowanie 
tysięcy robotników w Niemczech, uwię
zienie ich w obozach koncentracyjnych 
i zapowiedział, że wystąpi przeciwko 
L.ey‘owi jeszcze energiczniej na plenum 
konferencji.

W pewnej chwili gdy dr. Ley oświad 
czył, że członkowie grupy, nie znają no
wych Niemiec i zaprosił ich do zwiedze- 
tlią Niemiec, wyrażając gotowość pokry
cia kosztów podróży, jeden z, delegatów 
robotniczych odpowiedział mu na to, że 
uczyni to chyba za pieniądze, skradzione 
syndykatom.

Delegaci niemiecki i włoski odwołali 
Się w tej sprawie do komisji wniosków.

Ustąpłiwe stanowisko episkopatu 
niemieckiego wzglądem Hitlera.

Berlin. Biskupi katoliccy w . Niem
czech ogłosili list pasterski, w którym 
aprobują dążenia i cele polityki zagrani
cznej rządu Hitlera, podkreślając, że 
Niemcy muszą odzyskać w święcie sta
nowisko należne im z tytułu ich liczeb
ności i misji kulturalnej. Orędzie bisku
pów występuje przeciwko uzależnianiu 
przynależności do narodu od wspólnoty 
krwi i rasy. Polityka taka prowadzi do 
niesprawiedliwości, której stosowania 

. biskupi domagają się również względem 
sfowac- dotychczasowych wrogów rządu.

Orędzie wita deklarację rządu Hitle
ra uznającą zasady chrześcijańskie jako

podstawy państwa, zaznaczając jedno
cześnie, że katolicy niemieccy uważają 
się jednocześnie za członków wielkiego 
powszechnego kościoła, którego głową 
jest Ojciec Święty. Z tym kościołem lu
dność katolicka Niemiec związana jest 
nierozerwalnie.. Wszelkie próby rozluź
nienia tej spójni względnie utworzenia 
niezależnego od Rzymu niemieckiego ko
ścioła narodowego uważaliby za zamach 
na najświętsze uczucia.

Orędzie wysuwa wreszcie szereg po
stulatów dotyczących uznania wpływu 
kościoła na wychowanie młodzieży oraz 
zapewnienia swobód prasie katolickiej.

Straszna katastrofa kolejowa w Turcji.
Wiedeń. W Turcji wydarzyła się wstrzą

sająca katastrofa kolejowa, która według o- 
trzymanych wiadomości, pochłonęła około 
setkę ofiar. Silne deszcze, trwające bez 
przerwy pare tygodni spowodowały wylew 
rzek, których niezwykle wartki prąd pod
mył w wielu miejscach tory kolejowe i osła
bił filary mostów. W związku z tą nader 
niebezpieczną sytuacja na drogach, general
na dyrekcja kolei tureckich wydala polece
nie zwolnienia ruchu pociągów pośpiesznych 
na odcinkach przez powódź uszkodzonych.

Maszynista ekspresu, kursującego pomię
dzy Adana i Ankarą, prawdopodobnie w za
miarze nadrobienia opóźnienia, rozwinął na 
odcinku zagrożonym nadmierna szybkość i 
w pełnym pędzie wjechał na most pod Eski- 
schehr. Filary, zresztą już stare, a nadwątlo
ne przez napór wezbranych wód, nie wy

trzymały gwałtownego wstrząsu i pociąg ru
nął z wysokości kilkunastu metrów w spie
nione fale rzeki.

Cudem ocalał ostatni wagon, który w mo
mencie katastrofy zaczepił się o żelazna bel
kę i oderwał sie od lecącego w przepaść po
ciągu. Wagom przedniemi kołami zawisnął 
nad otchłanią, grożąc w każdej chwili runię
ciem. Tylko dzięki niezwykłej przytomności 
konduktora udało się uratować strwożonych 
podróżnych. Pomiędzy ocalałymi cudem pa
sażerami znajduje się młoda para Anglików 
z Konstantynopola, która odbywała podróż 
poślubna. Podróżni z pozostałych wagonów 
ponieśli śmierć w odmętach rzeki. Prawdo
podobnie zginęło razem z obsługa około 100 
osób. Katastrofa wywarła w Konstantyno- 
lu wstrząsające wrażeąie.

w polskim Cierlickit przez proboszcza 
Czecha napsuła dużo krwi, i zamąciła 
dobry stosunek Polaków do Czechów. 
O ile taktyka ta sie nie zmieni, nie może 
być mowy o poprawnych stosunkach 
polsko - czeskich. Czesi przyrzekli Pola

kom przez intensywną prace w klubach 
przyjaciół czesko - polskich stosunek ten 
naprawić.

Czynami niech udowodnią to, co pię
knem! słowami obiecali!

Juljusz Grządziei-.

Ligi,-pismo podkreśla, że nigdy żadne 
specjalne zobowiązania nie były nałożo
ne przez zgromadzenie Ligi na te cztery 
mocarstwa. Art. 1 paktu świadczy, że 
pewne tendencje dyrektoriatu utrzymały 
sie \\ ostatecznej redakcji paktu. Kwe
stia rozbrojenia, a w szczególności kwe
stia równości praw. nie jest-bynajmniej 
zagadnieniem, interesującem specjalnie 
sygnatariuszy paktu czterech. W kon
kluzji dziennik wysuwa projekt, aby 
zgromadzenie Ligi przestudiowało pakt 
czterech, celem wyświetlenia, czy jesj; 
on zgodny z paktem Ligi.

Zachwianie zaufania do Francji.
Paryż. Pertinax, omawiając w „Echo 

de Paris“ listy gwarancyjne, przesłane 
przez Paul Boncoura państwo Malej En - 
tenty uważa, iż odbierają one wszelkie 
znaczenie art. 2 paktu, jedynemu, posia
dającemu pewne znaczenie w tym akcie 
dyplomatycznym. Psychologicznie jed
nak pakt ten nie przestaje być niebez
pieczny. Rewizjoniści, wbrew interpre
tacji francuskiej, powitali go jako swój 
sukces. Zdaniem autora, pakt oddala 
Połśkę od Francji, a zaufanie państw Ma
łej Ententy do Francji, sadzać z głosów, 
jakie sie jaja słyszeć w Białogrodzie i 
Pradze, zostaje podważone. O warto
ści zbliżenia francusko-włoskiego będzie 
można zdać sobie sprawę dopiero po 
przedstawieniu przez Rzym Paryżowi 
wyraźnych - żądań włoskich. Należy 
mieć nadzieję, że życzenia włoskie nie 
będą przypominały żądań, złożonych La. 
valowi 15 października 1931 r.

Wiceminister Gallot ustąpił ze swego 
stanowiska.

Warszawa. Wicemin. • komunikacji 
inż. Gallot ustępuje ze swego stanowiska •
i ma powrócić na stanowisko kierowni- . 
cze w Modrzejewskich Zakładach Prze
mysłowych. i

Warszawa. Wiadomość, jaka rozeszła 
sie wczoraj o ustąpieniu' wiceministra ko
munikacji inż. .Gallota, potwierdza- się. -

Samobójstwo posłanki.
Berlin. Posłanka socjal-demokratyczna 

do Reichstagu, Antonina Pfuelf, popełniła 
w Monachium samobójstwo przez zażycie 
większej dawki weronalu. Zmarła brała u- 
dział w pracach socjal-demokracji-w roku 
1918 i uczestniczyła w konstytuancie w ej, 
marskiej.

Skandal kolejowy w Rosji.
Moskwa. Na budowie wielkiej ma

gistrali węglowej Moskwa — Zagłębię 
Donieckie wykryto olbrzymią panamę, 
sięgającą przeszło 7 milj. Robotnicza 
inspekcja stwierdziła pozatem fatalny 
stan robót. Szereg osób z kierownictwa 
budowy usunięto i pociągnięto do odpj. 
wiedzialności sądowej.

Wielkie upały w Ameryce.
Londyn. Z Nowego Jorku donoszą, żel 

na wschodniem wybrzeżu panuia nieby
wałe upały. Około 100 osób zmarło na sku
tek porażenia słonecznego. W samym No
wym Jorku wydarzyło się 65 wypadków 
śmiertelnych. (Termometr wskazywał 49 
stopni C. w Waszyngtonie, 45 st. w No
wym Jorku, 40 st. w Kanzas i 38 st. w New 
Jersey.



Policjant otrzymał sześć kul, jeden złodziej zabity, jeden ranny reszta zbiegła
W Murckach i okolicy od dłuższego 

już czasu zorganizowana szajka złodziei 
kradła druty ze słupów telegraficznych 
oraz wysokiego napięcia. W związku z 
tend kradzieżami policja zarządziła pilną 
obserwację. Na takie nocne czaty wy
słany został w sobotę wieczorem do lasu 
w Murckach posterunkowy policji Bole
sław Garncarczyk, lat 38.

O godz. 20,30 posterunkowy Garncar
czyk zauważył kilku osobników, którzy 
przybyli kraść druty. Złodzieje, widząc 
policjanta, poczęli do niego strzelać, Po
licjant w obronie własnej użył broni i 
zabił jednego ze złodziei, drugiego zaś 
zranił. Złodzieje wówczas uciekli, zabie
rając ze sobą rannego towarzysza. W 
czasie strzelaniny bohaterski posterun
kowy odniósł również kilka ran i z upły
wu krwi padł zemdlony na ziemię. Zna
lazł go dopiero przechodzący tamtędy 
kolega, który udzielił mu pierwszej po
mocy i odwiózł ciężko^rannego Garncar- 
czyka do szpitala Spółki Brackiej w 
Murckach. Tutaj lekarz stwierdził, iż po
sterunkowy Garncarczyk odniósł sześć 
ran od kul rewolwerowych. Dwie w koń 
czyny, przestrzał z prawej strony pier
si, okaleczenie nerek i wątroby oraz ra
nę brzucha. Stan rannego jest bydzo 
groźny.

Natychmiast zawiadomiony został o 
wypadku zastępca komendanta powiato
wego policji w Pszczynie p. podkom. Ni
kiel, który wraz z funkcjonariuszami po
licji z Murcek i okolicy zarządził ener
giczną obławę. Sprawców jednakże nie 
[wykryto.

Tejże nocy na miejsce wypadku udał 
się główny komendant policji Woj. Śl. p. 
insp. Żółtaszek, który odwiedził ciężko 
chorego posterunkowego Garncarczyka 
oraz zarządził prowadzenie dalszego e* 
nergicznego śledztwa.

Wstępne dochodzenia wykazały, iż 
ma się tu do czynienia ze zorganizowaną 
bandą, która od dłuższego już czasu w 
Murckach i okolicy dokonywała syste
matycznych kradzieży drutu z przewo
dów elektrycznych i silnego napięcia.

Złodzieje liczyli się widocznie z fak
tem, iż w ich „pracy“ przeszkodzi im 
policja lub też straż leśna, dlatego zao
patrzyli się w broń palną, której użyli 
właśnie na widok posterunkowego Garn
carczyka.

Przy zabitym złodzieju nie znalezio
no żadnych dokumentów, tak, iż zwłok 
nie można było zidentyfikować.

Opis zabitego: lat 30—35, blondyn, 
wzrost średni, oczy niebieskie, zęby prze 
dnie zdrowe, spodnie briczesy, koloru 
brunatno szarego o bronzowem odcieniu, 
czarne buty z cholewkami, obcasy wy
sokie, podbite gumami, z tych jedna czer

wona, marynarka kolo;^ ciemno-bordo- 
wego i takiegoż koloru kamizelka, ko
szula brudno-brUnatna, czapka dżokejka.

Wszelkie wiadomości, które pomo
głyby ustalić nazwisko zabitego należy 
kierować do policji w Murckach lub też 
do urzędu śledczego w Katowicach. Do
chodzenia celem wykrycia sprawców

krwawego zajścia prowadzi policja w 
Pszczynie i w Katowicach,

Główna komenda Policji Woj. Śląsk, 
przeznaczyła 1 000 złotych nagrody dia 
osób, które przyczynią sie do wskazania 
i ujęcia sprawców, zastrzegając sobie 
podział tej sumy według własnego u- 
znania.

Zaparcie. Sławni lekarze specjaliści 
zaświadczają, że z działania naturalnej 
wody gorzkiej Franciszka-Józefa są pod 
każdym względem zadowoleni. — —•

4L kupon
(razem 5) na

bezpłatne ogłoszenie
Wyciąć i zachowaćI

Objaśnienie niżej.

litem aim MsIuoIbI Umiaslma Mien.

JE. ks. Arcybiskup Juljan Nowowiejski, pasterz 
djec. płockiej, obchodzący 12 b. m. jubileusz 

25-cia otrzymania sakry biskupiej.

Płock. Przed dwoma laty diecezja płoc
ka brała żywy udział w obchodzie złotych 
godów kapłaństwa jej pasterza JE. Ks. Ar
cybiskupa Antoniego Juliana Nowowiej
skiego. Obecnie, 12 bm. Dosrojny Arcypa- 
sterz obchodzi jubileusz 25-Iecia otrzymania 
sakry biskupiej.

Ksiądz Arcybiskup Nowowiejski urodził 
sie 11 lutego 1858 r. we wsi Lubian diece-

zji sandomierskiej (w tym samym dniu 
pierwszy raz objawiła sie NMP. w Lour
des). Początkowe nauki pobierał w domu 
rodzinnym, poczem do gimnazjum uczęsz
czał w Radomiu. Gdy miał lat 16 rodzice 
jego przenieśli się do Płocka i tu też mło
dy gimnazjalista, po złożeniu egzaminów 
wstępnych, został przyjęty do Seminarium 
Duchownego.

Po czteroletnim pobycie młody alumn 
zostaje wysłany na dalsze studia do Aka
demii Duchownej w Petersburgu, która u- 
kończyf w 1882 r., otrzymując stopień ma
gistra św. Teologii. Podczas pobytu w A- 
kademji został wyświęcony na kapłana dn. 
10 lipca 1881 roku. Uroczysty ingres odbył 
Się dn, 10-go stycznia 1909 r. Odtąd; praca 
nowego biskupa idzie w trzech zasadni
czych kierunkach: pasterskim, społecznym 
i naukowym.

Jako uczony odznacza się Ks. Arcybi
skup pierwszorzędne#!: zaletami badacza. 
Napisał 14 poważnych dzieł, z tych 5 po
wstało podczas pasterzowania. Koroną ich 
iest „Wykład Liturgii Kościoła Katolickie
go“. zawierający 5.232 dużych stron. Jedno
cześnie powstaje piękny gmach bibliotecz
ny, wybudowany w latach 1925—1928.

Za wielkie tedy zasługi Stolica Święta 
mianowała Najd. Pasterza asystentem tro
nu papieskiego i tytularnym arcybiskupem, 
a rząd polski udekorował go wielka wstęgą 
orderu Odrodzonej Polski, Uniwersytet 
Warszawski zaś nadał mu stopień doktora 
św. teologii. Rada miejska m. Płocka ob
darzyła Arcypasterza swego obywatel
stwem honorowem. a Płockie Towarzy
stwo Naukowe dyplomem członka honor- 
wegó.

Przed Najdostojniejszym Jubilatem, za
służonym dla Kościoła i Ojczyzny, w dniu 
jego jubileuszu społeczeństwo polskie i ka
tolickie kornie chyli głowo, składajac mu 
serdeczne życzenia: ad multos annós!

j Do Czytelników!
Poważna liczba naszych czytelników ko

rzysta z pożytkiem dla siebie z drobnych bez
płatnych ogłoszeń na podstawie zamieszcza
nych dotychczas kuponów. Wobec tego umie
szczamy je również w miesiącu czerwcu przy
pominając, że należy nadesłać te kupony razem 
z drobnem ogłoszeniem do 15 słów. które bez
interesownie tylko dla dobra czytelników umie
ścimy.

Prosimy zatem korzystać z tego udogodnie
nia i nadsyłać kupony wraz z ogłoszeniem.

Uroczystość dziesięciolecia polskich 
szkół wydziałowych.

Katowice. Dyrekcja polskich szkół 
wydziałowych w Katowicach wraz z 
komitetem rodzicielskim zorganizowała 
wczoraj miłą uroczystość dziesięciole
cia swego istnienia, rozpoczętą pocho
dem młodzieży wraz z rodzicami na na
bożeństwo do kościoła garnizonowego.

O godz.Tl odbyła się w Teatrze Pol
skim przy wypełnionej sali publiczno-

Mnent Irimisil mniW aifate mułowi.
Paryż. No onegdajszem posiedzeniu 

Izby deputowanych premier Daladier 
wygłosił dłuższe przemówienie, które 
spotkało się z uznaniem wszystkich 
grup.

*

Paryż. Na posiedzeniu izby Herriot 
przedstawił projekt rezolucji, przyjmują
cej deklarację rządową, wyrażającą Vo
tum zaufania i odrzucającej wszelkie do
datkowe wnioski. Deputowany Marin 
proponował dodać zdanie: „wyrażając 
zaufanie rządowi, iż nie podpisze żadne
go paktu, w którym nie wzięłyby udzia
łu Mała Ententa, Polska i Bplgja“. Jed
nakże w związku z tą propozycją rząd 
wysunął kwestię zaufania, domagając 
się odrzucenia dodatkowego zdania. W 
głosowaniu dodatkowe zdanie odrzucono 
347 głosami przeciw 245, poczem izba 
przyjęła projekt 406 głosami przeciw 185 
projekt rezolucji Herriota, zaaprobowany 
przez rząd.

Paryż. Onegdajsze zwycięstwo rzą
du w Izbie deputowanych jest pod wzglę 
dem ilościowym bardzo poważne. Naj
większą niespodzianką dla oprnji polity

cznej Francji był fakt wniesienia wnio
sku- o Votum ufności dla rządu przez Her 
riota, który w ostatnim czasie ustosun
kowywał się szczególnie krytycznie do 
projektu paktu 4-ch. Wszyscy zrozu
mieli, iż Votum ufności, dane rządowi z 
odrzuceniem wszystkich dodatkowych 
wniosków., jest jednoczesnem bez żąd
nych zastrzeżeń udzieleniom rządowi 
prawa podpisania paktu, kiedykolwiek 
uzna za stosowne, co zresztą Daladier w 
czasie dyskusji podkreślił. Jednakże o- 
gólne wrażenie z posiedzenia wskazuje, 
iż w istocie Izbę deputowanych nurtują 
prądy głębokiego niepokoju.

D bzy lot Mitteme.
Moskwa. Lotnik amerykański Mat

tem opuścił miejscowość Biełoje, udając 
się do Chabarowska. Wczoraj o godz. 
2.30 Mattem przeleciał nad Irkuckiem.

Moskwa. Wczoraj o godz. 10.15 we
dług czasu moskiewskiego Mattem mi
nął Ruchlowo, położone na wschód od 
Czy ty na granicy rosyjsko-mandżur- 
skicj o 750 mil od Chabarowska.

ścią i dziatwą akademia, na program 
której złożyły się: przemówienie p. dyr. 
Śniehoty, charakteryzujące dorobek pol
skiej szkoły wydziałowej za ubiegłe 
dziesięciolecie. Treściwe przemówienie, 
zakończone okrzykiem na cześć Prezy
denta Rzplitej, Marszalka Piłsudskiego i 
wojewody Grażyńskiego, podjęty grom
ko przez obecnych oraz hymnem, zebra
ni nagrodzili oklaskami.

Na dalszą część programu akademii 
złożyły się udatne popisy chóru szkol
nego oraz odegranie utworów scenicz
nych przez uczniowskie koło teatralne. 
Sztuczka „Trzeci Maj“ W opracowaniu 
p. Źychoniówny Heleny, przeplatana de
klamacjami dziatwy oraz pięknem! ewo
lucjami tanecznemi ogólnie się podobała 
i zdobyła sobie zasłużony powszechny 
poklask i uznanie ze strony publiczno
ści dla młodziutkich wykonawców. Rze
wnie wypadła scena ślubowania przed 
obrazem Panienki Częstochowskiej.

Niemniejszem powodzeniem cieszyła 
się również sztuka w opracowaniu ks. 
P. Wieczorka p. t. „Polska już wolna“.

Ogólne wrażenie, wyniesione z wczo 
rajszej, tak miłej uroczystości, wypadło 
nad wyraz dodatnio i napawało pewne
go rodzaju dumą z wyników prac pol
skiej szkoły nad kształtowaniem mło
dych dusz i charakterów.

Wyrazić należy podziękowanie orga
nizatorom uroczystości dziesięciolecia 
polskiej szkoły wydziałowej, że w tak 
piękny sposób przedstawili szerszemu 
ogółowi bogaty plon swej pracy na tym, 
jednym z najważniejszych, odcinków 
życia polskiego. Należy sobie tylko ży
czyć; by w przyszłości praca ta nie usta
ła, ale dalej rozwijała się i pogłębiała ku, 
pożytkowi całego kraju.

Z obchodu 50-łec'a 
Zw. śląskich katolików 
w Czeskim Cieszynie.
Cieszyn. W dniu wczorajszym li 

b. m. urządził Związek śląskich katoli
ków w Czechosłowacji uroczysty ob
chód swego 50-letniego istnienia. Ob
chód wypadł imponująco przy udziale 
kilku tysięcy osób z całego Śląska cze
skiego, reprezentowane były wszystkie 
gminy od Frysztatu aż po Mosty, a naj
liczniej gmina- Cierlięko, w której zgina1 
Żwirko i Wigura, a które, choć zupełnie 
polskie, otrzymało ostatnio proboszcza 
Czecha! Obchód rozpoczął się nabożeń
stwem w kościele 00. Jezuitów, pod
czas którego mszę św. celebrował w oto
czeniu duchowieństwa ks. prałat Zbo
rowski z ramienia ks. Prymasa Hlonda» 
który go specjalnie wydelegował 
swem błogosławieństwem na te uroczy' 
stość. Po nabożeństwie uformował sie 
pochód długości kilku kilometrów, który 
przeszedł ulicami Ćz, Cieszyna do parka 
Sikory, gdzie odbył się wiec. Na wiec# 
przemawiali przedstawiciele düchowiC11 
stwa, konsulatu polskiego w Mor. Ostra
wie, posłowie i przedstawiciele orgaW- 
zacyj z Polski. , ,

Imponujący przebieg uroczystości 
świadczy wyraźnie o tern, że idea Zwla' 
zku śl. katolików jest tak samo żyw? 
obecnie jak przed 50 laty i że ten#1^ 
Związkowi zawdzięczać należy obecni 
stan uświadomienia narodowego wśród 
ludu śląskiego po stronie czeskiej.

Taka sama uroczystość, urządzona 
przez Związek śL katolików na Śląsk# 
ciesz, polskim, odbędzie sie w Cieszyn^ 
polskim dnia 18 b. m., na którą złożą sit- 
nabożeństwo w kościele parafialnym ~ 
godz. 10, potem uroczysta akademia 'r 
teatrze o godz. 11, a następnie pochód na 
grób ks. Świeżego i ks. Londzina.

Komitet organizacyjny wzywa wszy* 
stki-ch Polaków - katolików do tłumu 
udziału w tej uroczystości.

-000-

Pożary.
Ruptawa. Dnia 5 bm. wybuchł pożat 

w drewnianej stodole Brzozy w Rup*a' 
wie, która spaliła się doszczętnie wr^ 
z przyległą szopą. Powstała szkoda 
nosi około 1800 źł., którą pokrywa ubez
pieczenie. Przyczyny pożaru .dotychez#
nie ustalono. V

*

Lubecko. Dnia 9 bm. z nieznanej do
tąd przyczyny wybuchł pożar w stodo 
Pioska Pawła w Lubecku, która spal# 
się doszczętnie z maszynami rolnicze#1^ 
Szkoda powstała przez pożar wynosi 
kolo 6 000 zł. W akcji ratunkowej brav 
udział miejscowe i sąsiednie straże P°,, 
żarne. Wypadku w ludziach nie było-J

Prąd poraził śmiertelnie 7 osób.
Zurych. W pobliżu miejscowości 

w czasie jazdy partii robotników kolejka ^ 
nowa, przeznaczona do transportu drze^ 
zdarzył sie tragiczny wypadek. Przeciąć ^ 
wózek kolejki zawadził o przewody pra,jn 
elektrycznego o napięciu 160 tys. volt. ~'n ^ 
robotników poniosło śmierć na miejsca- 

"5-ciu jest ciężko poszwankowanych.

w



Kronika bieiaca
Św. Jana a St. Fa- 
cundo, wyznawcy. 
Św. Onufrego, pust. 
Św. Leona ID, pap. 
Słów.: Wyszomor.

Jutro wtorek, 13 czerwca: Św. Anto
niego z Padwy, wyznawcy 
franciszkańskiego.

Poświecenie sztandaru placówki ogóle, związku 
podoficerów rezerwy w Nowym Bytomiu.

Nowy Bytom, 12. 6.
W dniu wczorajszym odbyła się uro

czystość poświęceia sztandaru koła O. 
Z. P. R. w Nowym Bytomiu. O godz. 8 
poczęły zbierać się wszystkie miejscowe 
organizacje, które stawiły się w liczbie 
kilku tysięcy członków, zapełniając jed
ną z największych sal, skąd po zdaniu 
raportu przez komendanta pow. p. Ko-

Wscbód Zachód
Słońca o godz. 3,34; o godz. 19,53.
Księży ca o godz. 23,28; o godz. 8,31.

*

Z historii śląskie;.
12 czerwca. 1267. Arcybiskup Wła

dysław w Solnogrodzie zosiał konsekro
wany. Po śmierci biskupa Tomasza I. 
Wrocławskiego, objął administrację bi
skupstwa wrocławskiego w połowie 
1268 roku. — 1462. Książę Jan Starszy III 
syn Mikołaja karniowskiego, gdy objął 
Po ojcu rezydencję w Karniowie i Wo
dzisławiu, zburzył Pszczynę, wypędził 
Piacochę do Krakowa i wziął brata jej 
Hieronima w niewolę. — 1817. Z Raci
borza wyruszył sztab i jeden szwadron 
dwunastego pułku husarzy do Bisleben 
W Saksonji. \ Miasto miało zaprzestać 
Przyjmowania kawalerji,a stajnie prze
budować na pomieszkania. — 1858. W 
Kudach odbyło się poświęcenie kamienia 
Węgielnego pod nowy szpital.

W roku: 1805. Liczba mieszkańców 
Piiasta Rybnika wynosiła 1378 ludzi z 
Garnizonem w 231 domach. — 1806. Gar
nizon wojska napoleońskiego opuścił 
•niasto Rybnik, lecz nie na długo. — 
1806. W Kochłowicach wybudowano 
kościół na cześć św. Trójcy. Nowy ko
ściół stanął w roku 1902. W szesnastym 
Wieku Kochłowice były już parafją. — 
1806. Kościół św. Mikołaja we Wrocła
wiu został zburzony przez oblegające 
Wojska napoleońskie. — 1807. Ojcowie 
dominikanie w Opolu musieli wyłożyć 
dla wojska bawarskiego przez trzy dni: 
^7 guldenów na żywność, 49 gulden, na 
Wino węgierskie, 18 guld. za 30 kwart 
Wódki różanej, 7 guld. za tytuń, 7 guld.

łajki do palenia i 26 guld. kontrybu
cji. — 1807. W początku t. r. zakwatero
wał się francuski generał dywizyjny w 
Opolu, bawarski generał - major, pułko
wnik, podpułkownik, kapitan, dwu po
ruczników, 130 chłopa dragonów i inni. 
&rzy tak wielkiem mnóstwie ludzi i koni, 
biedne miasto z zaledwie 1 400 mieszkań 
Cami musiało ponieść wielkie wydatki. 
Generał dywizji miał pobierać dziennie 
dń talarów; żołnierz dziennie jeden i pół 
lunta chleba, pół funta mięsa, jedną bu- 
[dkę piwa i na szesnastu chłopa jedną 
^Wartę gorzałki.
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zakonu i byłkę, wyruszono na uroczyste nabożeń
stwo, odprawione przez ks. proboszcza 
Szymałę w asyście ks. ks. Wolfa i Kreta, 
gdzie podniosłe przemówienie wygłosił 
ks. prob. Szymała. dokonując zarazem 
poświęcenia sztandaru.

Po nabożeństwie uformował się po
chód, w którym wzięło udział 25 sztan
darów, z czego 12 Z w. Podoficerów Rez., 
udając się pod pomnik wybudowany ku 
czci wybitnych działaczy śląskich, gdzie 
po przemówieniu komendanta okręg. p. 
Brzezinki, nastąpiło złożenie wieńca 
przez prezesa miejsc, koła p. Kotuchę. 

Poczem odbyła się defilada przed

miejsc, władzami tak wojskowemi jak i 
cywiłnemi, wśród których zauważyliś
my p. płk. rez. Juljana Bolesława Lan
gego przybyłego na uroczystość z Po
znania, nacz. urzędu okręg, i gminy p. 
Basistę, p. płk. Janeczka oraz cały sze
reg wybitnych osobistości z grona chrze
stnych. Dopiero w defiladzie mogliśmy 
zauważyć dziarską postawę podoficerów 
rez., którzy wystąpili w sile trzech kom
panii oraz kompanii honorowej przyby
łej z karabinami. Defilada pod spraw- 
nem dowództwem komendanta pow. Zw. 
Podoi. Rez. p. Kobyłki wypadła imponu
jąco.

Po defiladzie udano się na salę p. 
Grychtoła, gdzie odbierając sztandar z 
rąk członka zarządu okręg. p. Mączyń- 
skiego, p. płk. Lange wręczył go chorą
żemu kola, wygłaszając podniosłe prze
mówienie. Przemawiali jeszcze pp. kom. 
Ferencowicz oraz Mączyński. Depesze 
z życzeniami nadesłało szereg wysokich 
osobistości.

Województwo śląskie.
* Rekolekcje zamknięte dla kapłanów.

W domu rekolekcyjnym w Kokoszycach 
(st. Wodzisław) odbędą się w roku bie
żącym trzy serje rekolekcyj zamknię
tych dla kapłanów w następujących ter
minach: od 7—11 sierpnia, od 11—15 
września, od 13—17 listopada. Zgłosze
nia uprasza się przesyłać do sekretaria
tu rekolekcyjnego Katowice, ul. Marsz. 
Piłsudskiego 20, możliwie najwcześniej. 
W drodze powrotnej zapewniona zniż
ka 50 proc.

* Termin zapisów na polską piel
grzymkę narodową do Lourdes. Dnia 15 
czerwca rb. upływa ostateczny termin 
zgłoszeń dla uczestników pierwszej pol
skiej pielgrzymki narodowej do Lourdes 
i Lisieux. Pielgrzymka ta, jak wiadomo, 
organizowana jest przez Ligę Katolicką 
w Katowicach, ul. Marsz. Piłsudskiego 
nr. 58. Pielgrzymka wyjedzie z Gdyni 
dnia 29 lipca na polskim statku i pod pol
ską banderą. Koszty pielgrzymki od 750 
złotych. Uczestnicy pielgrzymki pasz
porty zagraniczne i wszelkie potrzebne 
wizy mają .zagwarantowane. Wobec ist
niejących ograniczeń paszportowych, 
wspomniana pielgrzymka będzie prawdo 
podobnie ostatnią w roku bieżącym. 
Zgłoszenia przyjmuje i informacyj udzie
la: Liga Katolicka, Katowice, ul. Marsz. 
Piłsudskiego 58, tel. 13-30.

* Tegoroczna akcja kolonij letnich 
Towarzystwa pomocy dzieciom i mło
dzieży polskiej na Śląsku. W dniu 3 brn. 
wyjechała pierwsza grupa dzieci na ko
lonie letnie Towarzystwa pomocy dzie
ciom i młodzieży polskiej na Śląsku. Do 
transportu pierwszego, który wyjechał

do Włodawy w woj. lubelskiem, prze
znaczonych zostało 20 chłopców z Bry- 
nowa i Zaleskiej Hałdy. Tegoroczna ak
cja kolonijna towarzystwa obejmuje 
przeszło 5 000 dzieci z województwa 
śląskiego, pozatem przyjeżdża 3 500 dzie 
ci polskich z Niemiec, między niemi o- 
koło 700 dzieci ze Śląska Opolskiego. 
Większa część transportu kolonijnego 
wyrusza bezpośrednio po zakończemu 
roku Szkolnego między 16 a 20 czerwca 
rb. lub też w pierwszych dniach lipca. 
Pozostałe dzieci wyjadą w drugiej poło
wie lipca. Dzieci ze Śląska Opolskiego 
przyjeżdżają w pierwszych dniach lip
ca. Kolonje letnie towarzystwa rozmie
szczone będą na terenie całej Polski, w 
szczególności na terenie Śląska Cieszyń 
skiego, województwa krakowskiego, po
znańskiego i Pomorza. Na Śląsku urucha 
mia się kolonje w Wiśle, Ustroniu, Ja- 
worzu i Jasienicy, łącznie dla około 700 
dzieci. Między 10 a 20 czerwca rb. od
bywać się będzie na terenie wojewódz
twa śląskiego zbiórka na kolonje letnie, 
zorganizowana przez Towarzystwo po
mocy dzieciom i młodzieży polskiej. W 
dniu 15 czerwca rb. tj. w Boże Ciało 
odbędzie się zbiórka uliczna w Katowi
cach i innych większych miastach woje
wództwa śląskiego.

* Ważne dla uczestników pielgrzym
ki do Wilna. Liga Katolicka w Katowi
cach zawiadamia, że pociąg pielgrzym
kowy do Wilna wyjeżdża z Katowic w 
środę 14 czerwca po południu o godz. 
14,28. Uczestnicy z Zagłębia Dąbrow
skiego będą mogli dołączyć się do tego 
pociągu na stacjach: Sosnowiec; odjazd 
o godz. 14,42, Częstochowa; odjazd o 
godz. 16,41. Bilety kolejowe i karty u- 
czestnictwa mogą odbierać uczestnicy z

Sieroty.
Powieść z niedawnych czasów.

65) (Ciąg dalszy.)
, — Cóż nowego? — spytał wach

mistrz, przybywszy na miejsce 
. — Nic się nie zdarzyło — odrzekł je- 
öen z żandarmów; w pieczarze zupełna 
psza. Podchodziłem i nasłuchiwałem, 
eoz nie mogłem dosłyszeć niczego.

—■ Zaraz pobudzimy tę czarownicę 
życia — zaśmiał się wachmistrz, a 

kotem rzekł, zwracjąc się do żandar-
Ww;

— Snopy w ręce i naprzód.
. _ Najpierw miał iść jeden, a gdy ten 
uż ujdzie kawałek, miał ruszyć na dany 
% drugi.

Żandarm, który szedł pierwszy, był 
I Prawdzie odważnym człowiekiem, 
ecz gdy wziął snop w rękę i ku wejściu 
nadszedł, serce mu zabiło gwałtownie, 
^estchnął gorąco do Boga o pomoc i 
°Piekę.
l Potem zaczął się posuwać wolno, 
y°k za krokiem, w głąb pieczary. Po- 
fPstadi wstrzymali oddech, oczekując ćo 

stanie. Wszystkim biło serce, bo 
towarzysz ich zginie, los czeka 

błędnego z pomiędzy nich podobny, 
rozkaz wyższej władzy muszą

wypełnić. W milczeniu przeto oczekują 
chwili, w której usłyszą strzał.

Tymczasem żandarm w pieczarze 
postępował ostrożnie naprzód. Co kilka 
kroków się posunął, stawał gwoli wy
poczynku, bo mokry snop ciążył mu 
wielce. Zwolna uspokajał się i gdy u- 
szedł z pięćdziesiąt kroków a jama za
częła się stawać szerszą, dał znak 
gwizdnięciem towarzyszom, że dotąd 
jest żyw i cały.

Było to równocześnie hasłem dla 
drugiego żandarma. Podjąwszy z zie<- 
mi snop, z większą odwagą wszedł ten
że w chodnik ciemny i prędzej doszedł 
do swego miejsca, gdzie pierwszy żan
darm na niego czekał.

Tu poeichu zaczęli się naradzać, co 
dalej czynić. Siedzieli w ciemności, jak 
w miechu; chodnik chłodny i ciemny 
ciągnął się widocznie jeszcze daleko, ale 
ponieważ stawał się szerszy, więc kto 
wie, czy mieszkanie królowej nie znaj
duje się w pobliżu lub w jakim bocznym 
chodniku.

— Bez światła niczego znaleźć nie 
potrafimy.

Postanowili przeto, że jeden pozo
stanie na miejscu, a drugi powróci do 
tamtych, aby przywieść więcej towa
rzyszy i pochodnie.

Za niedługą chwilę wachmistrz i 
trzech żandarmów stanęło przy czeka
jącym w chodniku.

— Żyjesz?
— Żyję.
— Nic się nie pokazało?
— Niczego nie słyszałem.
— Zapalcie pochodnie!
Gdy drgające światło pochodni za

błysło, zobaczyli żandarmi, że chodnik 
rozszerzył się w dużą saję skalną, w 
której jednakże nie było śladu ludzkiego 
mieszkania. Sala była pełną wielkich 
kamieni.

Zrazu zdawało się, jakby z niej nie 
było innego wyjścia, lecz gdy żandarmi 
wdarłszy się na kamienfe, doszli do 
przeciwległej ściany, zobaczyli wąski 
chodnik. Niosąc snopy przed sobą udali 
się tym chodnikiem.

Po chwili zawołał pierwszy:
— Drzwi!
— Gdzie?
—— Na i e w o.
Istotnie na lewo znajdowały się 

drzwi zbite niezgrabnie z desek.
— Tu mieszka czarownica.
— Ostrożnie! — rzeki wachmistrz.
Podeszli zwolna ku drzwiom i za

częli słuchać, czy . za niemi nie słychać 
szelestu, lecz nie usłyszeli niczego; do
koła panowało grobowe milczenie, prze
rywane jedynie szelestem palących się 
jasno pochodni.

— Gdzież ta baba?— mruknął wach
mistrz i popchnął silnie drzwi.

Wtedy ujrzeli ptzed sobą z jamy w

Przy zaburzeniach w trawieniu, bó
lach żołądka, zgadze, wymiotach, za
wrotach głowy, bólach głowy, miganiu 
przed oczami, podarźnieniu nerwów, 
bezsenności, ogółuem osłabieniu, niechę
ci do pracy naturalna woda gorzka1 
Franciszka-Józefa pobudza do wypróż
nień i ułatwia kwiobieg. Zal. przez lek.

Katowic i okolicy od wtorku 13 czerw
ca. Uczestnicy z dalszych parafii otrzy
mają swoje bilety w przynależnych u- 
rzędaeh parafialnych (o ile jest więcej 
osób w parafji), względnie nadeślemy im 
pocztą, tak że we wtorek 13 bm. będą 
wszyscy w posiadaniu biletów. Na pod
stawie kolejowego biletu pielgrzymko
wego do Wilna, należy żądać na stacji 
wyjazdowej 50 proc. zniżki do Katowic 
i z powrotem, której stacje kolejowe są 
zobowiązane udzielić na podstawie re* 
skryptu Ministerstwa Komunikacji.

* Komunikat zlotowy przewodnictwu 
dzielnicy śląskiej „Sokoła“. Przypomi
namy ponownie, że wyjazd pociągu „So
kół - Śląsk“ na zlot sokoli dzielnicy nta- 
łopolskicj nastąpi wieczór; dnia 16 bm, 
o godz. 23,06. Zbiórka w hali dworca ko
lejowego III kl. w Katowicach w powyz 
szym dniu o godz. 22. Sokoli - kolejarze, 
jadący za bezpłatnym biletem kolejo
wym nie mogą jechać powyższym po
ciągiem, powinni zatem wyjechać do- 
wolnemi pociągami. Wszystkich uczest
ników jadących do Lwowa należy zapo
znać dokładnie z treścią komunikatu zlo
towego wysłanego przez przewodnictwo 
dzielnicy w dniu 31 maja rb. do wszyst
kich okręgów i gniazd. Dodatkowo przy
pomina się, że należy nadesłać do dziel
nicy spis imienny wszystkich jadących 
na zlot do Lwowa z podaniem czy ćwi
czący, czy niećwiczący. W osobnym 
wykazie należy podać sokołów koleja
rzy, którzy wyjadą pociągami dowolne
mu Wyjazd grupy zawodników nastąpi 
z Katowic w dniu 14 czerwca o godz, 
11,10 przed południem pociągiem osobo
wym; zbiórka zawodników o godz. 10 
przed południem w hali dworca kolejo
wego III klasy. Powrót wszystkich u- 
czestników ze Lwowa do Katowic na-» 
stąpi w poniedziałek w dniu 19 czerw* 
ca rb. okołó godz. 8 rano.

Z Katowickiego
Śpiewacy śląscy przesyłają pozdrowie
nia towarzystwom śpiewaczym z zą

kordonu.
Katowice. Na dorocznem walnem ze? 

braniu towarzystwa śpiewaczego .Ogni
wo“ w Katowicach, na którem uczestni
czyło 120 członków, uchwalona została 
po dokonaniu wyboru nowego zarządu 
następująca rezolucja: „Walne zebranie 
towarzystwa śpiewaczego „Ogniwo“ w 
Katowicach jednogłośnie podnosi protest 
przeciwko zakusom niemieckim na ca
łość .naszych granic i śle serdeczne po
zdrowienia dla prześladowanych przez

skale urządzoną na mieszkanie ludzki a 
izbę, lecz — pustą. Wyglądała ona bar
dzo fantastycznie. Obok nawspanial- 
szych i najdroższych rzeczy leżały 
sprzęty liche i marne. Łóżka nie było, 
lecz w kącie, na ziemi, widać było naj
piękniejsze dywany, które widocznie za 
łoże służyły. Zamiast krzeseł używano 
tu prostych, nieciosanych pieńków do 
siedzenia. W jednym kącie stał żela
zny piec i trochę sprzętów glinianych i 
blaszanych. Tuż obok na ziemi nato
miast stało kilka talerzy z kosztownej 
porcelany. Obok leżały noże i widelce 
srebrne.

— Widocznie tu mieszka ta czarow
nica — odezwał się wachmistrz, — alei 
gdzie ona jest obecnie?

— Zapewnie uciekła.
— Wszakże doniesiono nam, że tac 

jama nie ma innego wyjścia, jak to je
dno, którem weszliśmy.

— A może się gdzie schowała wśród 
kamieni?

— Szukajmy!
I poszli szukać już teraz bez trwogi. 

Zbadali dokładnie całą pieczarę, zaglą
dali niejako za każdy kamień, świecili 
pochodnią w każdą szczelinę skalną, 
lecz nigdzie nie znaleźli śladu. Królowa 
uszła widocznie razem z chłopcem.

— Ale może wróci? — odezwał się 
jeden z żandarmów.

(Ciąg dalszy nasttoi.)



Z Cieszyńskiego.Niemców towarzystw śpiewaczych oraz 
dla wszystkich rodaków za kordonem“. 
Rezolucję powyższą oraz okrzykiem na 
cześć Najjaśniejszej Rzeczypospolitej 
Polskiej zakończono obrady walnego 
zgromadzenia.
Konsekracja kościoła garnizonowego.

Katowice. W niedzielę, dnia 25 czerw 
ca odbędzie się konsekracja kościom 
garnizonowego przy ul. Kopernika przez 
J. E. ks. biskupa potowego Gawlinę. Uro
czystości konsekracyjne trwać będą od 
godz. 6 rano do godz. 9 przed południem, 
poczem nastąpi poświęcenie nowego bu
dynku koszarowego jakoteż lecznicy 
wojskowej.

Podziękowanie.
Katowice. Śląski komitet wojewódz

ki L. O. P. P. wyraża niniejszem serde
czne podziękowanie wszystkim tym, kto 
rzy z okazji 10-go Tygodnia Lotniczego 
udzielili poparcia Lidze. Ofiarności i pra 
cy Ich zawdzięcza tut. Komitet w dużym 
stopniu sukces materjalny i moralny 

Tygodnia“. Jednocześnie śląski komi
tet wojewódzki L. O. P. P. zwraca się 
z uprzejmą prośbą o dalszą pomoc i po
parcie zadań Ligi.

Nieszczęśliwy wypadek.
Katowice. W chwili, gdy motocykl 

Leona B. mijał furmankę, zeskoczyła z 
furmanki Estera Najmanowa z Będzina 
wprost na motocykl. N. doznała złama
nia nogi powyżej kolana i odwieziona 
została do szpitala miejskiego. Motocy
klista wyszedł z wypadku bez szwanku.
Kawan dał się złapać na stąry kawał.

Ubiegłej soboty zaczepiony został na 
rynku w Katowicach, emigrant z Fran
cji, Józef Kawan, rodem z Dzikowa, 
,przez nieznanego mu osobnika, który za
proponował Kawantowi kupno złotego 
pierścionka. W czasie gdy Kawan oglą
dał pierścień, podszedł do niego jakiś 
|drugi osobnik i zalecił mu kupno pier
ścionka, twierdząc, iż odkupi go od nie- 

o, dając mu 20 zł. zarobku. Kawan, nie 
amyślając się, kupił pierścień za 200 

(franków franc., a gdy się rozejrzał za 
(nieznajomym, który chciał odkupić pier
ścień, już go nie znalazł. Tknięty złem 
przeczuciem, udał się Kawan do jubilera, 
wtóry mu oświadczył, że pierścień jest 
Kwart złotówkę. O wypadku doniósł po
licji, lecz po oszustach zaginą! wszelki 
^lad.

Żyd żyda pchnął nożem.
Katowice. W bramie domu przy ul. 

iMarjackiej w Katowicach z nieznanej 
dotąd przyczyny przyszło do bójki po
między Henrykiem Lewkowiczem z Ka
towic i Goldsteinem z W. Hajduk. XV 
'toku bójki Goldstein pchnął nożem Lew
kowicza w głowę i plecy. Wskutek od
niesionych ran odstawiono go do szpitala 
miejskiego w Katowicach.

Przytrzymanie oszusta.
f Katowice. Przytrzymany został pod 
üzarzutem oszustwa Jan Bastek z Kato
wic, który dopuszczał się oszustwa w 
(ten sposób, że ogłaszał w czasopismach, 
że ma do wypożyczenia kwotę około 
6 000 zł. pobierając od osób ubiegają
cych się o pożyczkę, rzekomo za jego 
pośrednictwo kwoty od 5—45 zł. nic 
czyniąc jednak starań około uzyskania 
dla nich pożyczki. Bastek w ten sposób 
poszkodował dotychczas 18 osób na łą
czną kwotę 400 zł. Wymień, przytrzy
mano i odstawiono do sądu.
\ Złote gody weselne.

Załęże. W niedzielę 11 bm. małżon
kowie Jan i Jul ja Buczkowie (rodź. Ke
gel) obchodzili złote gody weselne. Jubi
laci są od długich lat czytelnikami „Ka
tolika“, przedewszystkiem zaś wiernymi 
katolikami i dobrymi Polakami. Z okazji 
uroczystości jubileuszów, redakcja „Ka
tolika“ składa serdeczne życzenia wszel 
kiej pomyślności, i błogosławieństwa Bo 
żego w jak najdłuższe lata! (k

Pielgrzymka do Częstochowy.

„Ognlskowcowi“ w odpowiedzi.
Dożyłem nieiada zaszczytu z powo

du zainteresowania się mą osobą tak 
ważkiej gazety, jak „Ogniskowiec“ (nr. 
9. r. 1933). Nazwano mnie „patronem“ 
kota chrzęść, nauczycieli, a jestem tylko 
zwykłym członkiem, jak każdy inny, 
mam zaś do tego pełne prawo, bo udzie
lam nauki religji kat. 20 godzin tygo
dniowo ; nie chcę autora posądzać o zło
śliwość przez przezwanie mnie „patro
nem“, a tylko muszę zarzucić mu igno
rancję, jeżeli chrzęść, organizacji przy
lepia się „patronów“. — Widocznie w 
„Ognisku“ też są „patronowie“. Wymy
słem rozgorączkowanej głowy autora 
jest widocznie powiedzenie, że p. Z. 
„skamlał“ o pomoc u mnie, a ja „musia
łem“ chodzić po Wydziale Oś w. Publ. 
i „prosić“ o „darowanie winy“. Otóż 
oświadczam, że sam dobrowolnie, bez 
czyjegokołwiek „skamlania“ zająłem się 
przykrą sprawą, spowodowaną wybu
chem ataku nerwowego przez ciągi,; 
nagonkę w gazetach opozycyjnych, nie 
„prosiłem“ nikogo we Wydz. Ośw. Pu
blicznego. tylko sprawę przedstawiłem 
na najwyższem miejscu. Z wypływu wiel 
ki ej łaskawości raczył „Ogniskowiec“ 
podać, że „w swej dobroduszności“ pro
teguję różne osobistości, jak np. jakie
goś „chrześcijanina“ p. J., który trudnił 
się paskiem, a obecnie denuncjacjami 
księży odpłaca się za wysługę.- Prosił
bym o podanie owego p. J„ inaczejbym 
musiał nazwać rzecz po imieniu. W du
żo sprawach interweniowałem, ale za
wsze wpierw przekonałem się o osobie 
od wiarogodnych czynników, a nletyl- 
ko wstawiałem się za chrześcijańskimi 
nauczycielami, ale i za ogniskowcami, 
jeżeli czuli się pokrzywdzeni, o tern mo
gą najwyższe władze zaświadczyć i sa
mi pp. nauczyciele. Na zarzut, że do za
ognienia stosunków w Istebnej, Jawo
rzynce i Koniakowie przyczynia się zbyt 
częste mieszanie się .księży" „do spraw 
szkolnych i nauczycielskich“, oświad
czam, że widocznie albo zła informacja 
wprowadziła w błąd autora, albo dykto
wało te słowa uprzedzenie do księży, 
gdyż tutaj przeciwnie jeden z nauczy
cieli, protestant, chciał mi dyktować, 
kiedy mam we filialnym kościele w Ko
niakowie urządzić nabożeństwo, nawet 
odgrażał się, że choćby z Milówki spro
wadzi księdza, a nabożeństwo być mu
si; a co szan. autor powie na nazwanie 
księży przez 3 pp. nauczycieli z „Ogni
ska“ bestjami, czy to także mieszanie 
się księży do spraw szkolnych i na
uczycielskich. Wogóle cała korespon
dencja wykazuje dużo złej woli. napa- j 
stliwości i nieścisłości, co nie licuje z 
powagą dyrektorską. Ks. Em. Grim. '

Obdarto wisielca z ubiorów.
Mysłowice. W tych dniach powiesił 

się w celi więzienia w Mysłowicach je
den ze sprawców bójki w Wielkim Cheł
mie, niejaki Horst, którego zwłoki prze
wieziono do kostnicy szpitala miejskie
go w Mysłowicach. Po przewiezieniu 
zwłok do kostnicy, przybyły tam zabo
bonne niewiasty, które, wierząc w prze
sąd, że stryczek i części ubrania, po wi
sielcu przynoszą szczęście, rozkradły 
szal, koszulę a nawet sznurowadła wi
sielca i rozdzieliły to wszystko między 
sobą, poczenr oddaliły się. (k
Budowa linii tramwajowej do Brzezinki.

Mysłowice. Sprawa budowy linji 
tramwajowej z Mysłowic do Brzezinki 
była wysuwana niejednokrotnie w la
tach przedwojennych. # Obecnie znowu 
jest rozważana przez Śląsko - Dąbrow
skie Kolejowe Towarzystwo Eksploata
cyjne. Nowa linja miałaby przechodzić 
przez Słupnę i Brzęczkowice do Brze
zinki i tworzyłaby dogodne połączenie 
tych osad z Mysłowicami. Zyskałoby na 
tern nasze miasto a niemniej' także wy
mienione osady. Życzyć tylko należy, by 
projekt został urzeczywistniony w jak 
najbliższym czasie. (k

Wykłady rolnicze.
Cieszyn. Śląska Izba Rolnicza za

wiadamia. że w dniach 23 i 24 czerwca 
1933 r. odbędą się w lokalu Państwo
wej Szkoły Rolniczej w Cieszynie wy
kłady rolnicze następującej treści: 23 
czerwca br. od 9—11 godz. o pastwi
skach p. prof. Maciejewski. 23 czerwca 
br. od 11—13 o kiszonkach p. prof. dr. 
Piekarski. 23 czerwca br. od 15—17 o 
uprawie koniczyny i lucerny poczem 
dyskusja p. prof. Maciejewski. 23 czerw-* 
ca br. od 17—18 dyskusja o kiszonkach 
p. dr. Piekarski. 24 czerwca br. od 9—13 
produkcja pasz we własnem gospodar
stwie, preliminarz i płodozmiati p. dr. 
Dubiski. 24 czerwca br. o 15—18 hygie- 
na mleka i wyrób serów szlachetnych, 
poczem dyskusja p. dr. Rylski. 24 czerw
ca br. od 18—19 dyskusja nad referatem 
p. dr. Dubiskiego. — Zainteresowanych 
rolników uprasza się o wzięcie udziału 
w powyższych wykładach.

Porażenie piorunem.
Rudzica. Dnia 8 bm. w Rudzie w cza

sie burzy uderzył piorun w przydrożne 
drzewo, pod którem stała Marja Polacz- 
kowa, Marja Kusiowa i Marja Wątro
bowa. wszystkie z Rudzicy, z których 
Wątrobowa poniosła śmierć na miejscu, 
zaś Kusiową i Polaczkową zdołano przy 
wrócić do życia, (c)

Porzucenie dziecka.
Dziedzice. Dnia 7 bm. znaleziono w 

krzakach nad potokiem w Komorowi- 
cach dziecko płci żeńskiej około 4-mie- 
sięczne. O podrzucenie dziecka podej
rzana jest kobieta, która w tym samym 
dniu widziana była na drodze, zdążają
ca z dzieckiem na ręku w kierunku 
Dziedzic, (c)

20-lecle SMP. męskiej.
Dziedzice. W niedzielę, dnia 18 czerw

ca br. obchodzi tut. Stowarzyszenie 
Młodzieży Polskiej męskiej ‘20-letni ju
bileusz swego istnienia. Program tej 
uroczystości będzie następujący: 17 bm. 
t. j. sobota rano o godz. 7 Msza św. za 
zmarłych członków SMP., 18 czerwca 
(niedziela) od godz. 8—9,30 — powita
nie gości i bratnich związków w lokalu 
SMP. Następnie odmarsz na uroczyste 
nabożeństwo do kościoła. Poczem od
marsz na rynek, gdzie odbędzie się de
filada przed władzami i sztandarami. 
Dalej uroczyste zebranie w sali Domu 
Narodowego. Po południu zawody spor
towe (trójbój i koszykówka) oraz „Wiel
ki festyn“ na boisku „Sokoła“, połączo
ny z tańcami.

O jak najliczniejsze przybycie gości 
i bratnich stowarzyszeń uprasza Zarząd.

nie ku zadowoleniu Przew. Duchowień
stwa jak i wszystkich parafjan. Jubila
towi życzymy jeszcze długich lat zboż
nej pracy w służbie Bożej i kościelnej. 
Ad multos an nosi

Uwolniony od winy i kary.
Król. Huta. Były dyrektor miejskiej 

kasy chorych, p. Antoni Piecuch, swego 
czasu został skazany przez izbę karną 
za rzekome sprzeniewierzenia i oszu
stwa na 14 miesięcy więzienia. Przeciw
ko temu wyrokowi zasądzony wniód 
sprzeciw, wobec czego sprawę przeka
zano sądowi apelacyjnemu w Król. Hu
cie, który uwolnił Piecucha od winy i 
kary.

Z Pszczyńskiego
Odpust św. Antoniego.

Panewnik. Z klasztoru oo. Francisz
kanów donoszą nąm, że odpust św. An
toniego odbędzie się nie w dniu 13 czerw 
ca, lecz w niedzielę 18 czerwca. Nabo
żeństwa będą odprawiane w porządku 
niedzielnym o godz. 6,7,8 1 10,30. Po 
południu o godz. 3 nieszpory. (p

Z Rybnickiego
Co będzie z kopalnią „Ema“?

Siemianowice. W dniu 1 lipca wyru
sza z parafji św. Krzyża pielgrzymka 
do Częstochowy. Zgłoszenia przyjmuje 
kościelny p. Palion tylko w zakrystji. 
Koszta podróży wynoszą 10 zł. od oso
by, którą to sumę trzeba zaraz uiścic. 
Uprasza się o liczne zgłoszenia, także 
osób zamiejscowych.

Z Kr<y. Hutj
Pięćdziesiątlecie urodzin. 

Król. Huta. Kościelny przy kość 
św. Jadwigi, p. Jan Matuszczyk, obc 
dzil w piątek 9 czerwca 50-Iecie swe 

.z.v urodzin. Pan Matuszczyk długie już : 
<k sprawuje obowiązki kościelnego sumi

Kopalnia Ema. Plan unieruchomienia 
kopalni „Ema“ został odłożony do 1/ 
bm. Teraz jeszcze toczą się układy, na 
których zarząd kopalni wysuwa coraz 
więcej żądań. Przedstawiciele zarządu 
kopalni twierdzą, że zarząd dopłaca co 
miesiąc 230 000 złotych do tego przed
siębiorstwa oraz, że utrzymanie w ru-

KATOLZABIIA
robactwo,owady 1

chu kopalni będzie możliwe jedynie, je
żeli załoga zgodzi się na obniżenie do
tychczasowych zarobków o 10 procent- 
Obniżka zarobków ma dotyczyć nietyl- 
ko robotników kop. „Ema“, ale także 
robotników, zatrudnionych na kopal
niach „Rymer“ i „Anna“. Załogi ostat
nich dwu kopalń sprzeciwiają się obniż
ce twierdząc bardzo słusznie, że raczej 
należałoby obniżyć pensje dyrektorów 
oraz czołowych urzędników a nie i tak 
już głodowe zarobki robotnicze. Poza- 
tern zarząd kopalni obstaje przy 12- 
procentowej obniżce pensyj urzędników 
i pracowników kopalnianych. Trudno ju2 
teraz powiedzieć, jaki obrót wezmą u* 
kłady, aczkolwiek dobrze byłoby uniK- 
nąć zamknięeia kopalni, zatrudniające! 
blisko 1 500 robotników i 80 funkcjonarju 
szy. W razie zamknięcia kopalni wszys
cy znaleźliby się na bruku. Robotnicy li
czą na skuteczną pomoc władz miaro# 
dajnych, w pierwszym rzędzie urzęd* 
wojewódzkiego.

Krytyczne położenie na kopalniach.
Jak się dowiadujemy, do komisarza 

demobilizacyjnego w Katowicach wply* 
nął od Czernickiego To w. Węglowego 
wniosek o przejściowe zamknięcie kop» 
„Hoym“ w Niewiadomiu Górnym. Ko
palnia ta zatrudnia 1650 robotników, 1 
których 1000 pracuje, 500 pozostaje na 
dwumiesięcznym urlopie przymuso
wym, a 150 na pięciomiesięcznym. Osta
tni wniosek jest czwartym zkolei o unie
ruchomienie wielkiej kopalni w południo
wym rewirze węglowym na Śląsku. Po
przednie wnioski dotyczą równie wielk» 
kopalń „Emma", „Blücher“ i „Donners* 
mark“.

Włamali się do składu.
Wodzisław. W nocy na 8 bm. włamał 

się nieznany sprawca do składu konfek
cyjnego Jana Pękali, skąd skradł 18 spo
dni męskich, 16 par spodni dziecinnych 
i 28 par pończoch damskich ogólnej war* 
tości 300 zł. V

Targ na konie i bydło.
Żory. Najbliższy targ na konie i by

dło odbędzie się w Żorach w dniu y 
czerwca rb.

--=sł

Do wszystkich Pań Gospodyń: 
Zaproszenie.

Uprzejmie zapraszamy Fanie Oospodym® 
do nowootwartej przy ul. Słowackiego 39 wzo
rowej Szkoły Prania.

Zadaniem Szkoły jest zaznajomić Panie * 
najwygodniejszym i najoszczędniejszym spos^ 
tern prania. Codziennie od 9 — li od 3 — ' 
odbywają się zupełnie bezpłatne pokazy pran;a 
wyrobów płóciennych, wełnianych, bawełnia
nych, jedwabnych oraz ze sztucznego jedwabny 
Zechce Pani przynieść ze sobą drobną sztuk S 
bielizny, a będzie ją Pani mogła na miejscu wy
prać pod kierownictwem wykwalifikowanej in
struktorki.

Z pewnością nieraz ma Sz. Pani wątpliwo-* 
c" jak wyprać jakąś sztukę bielizny, czy odzie
ży. Prosimy nas odwiedzić. Zawsze służył 
swą pomocą. , ,

Bez względu na to czy używała Pani y\ 
Radionu, czy nie, będzie Pani naszym mity™ 
gościem.

Schicht — Lever S. A. Szkoła Prania. 
_____________ ________ _________________ **

Z Tar pogórskiego
Pożar.

Żyglinek. Dnia 7 bm. prawdopodo
bnie wskutek wadliwej budowy körnig 
wybuchł pożar na strychu domu Emanu
ela Urbańczyka w Żyglinku, który zni
szczył cały dom mieszkalny. Powstał 
szkoda wynosi około 10 000 zł. WyPa^ 
ku w ludziach nie było.

Z Lublinieckiego
Kłusownictwo.

Lubliniec. Dnia 2 bm. przytrzymani 
został w lesie Kuby na kłusownictW 
Franciszek Prawdy zamieszkały w Dr 
niowiczkach, któremu zakwestjonoW 
no strzelbę myśliwską oraz ubitego z 
jąca. — Tego samego dnia przy trzyto . 
ny został przez straż graniczną y 
wyżej wymienionego, który niósł W Pj 
caku ubitego rogacza, którego mu oa q 
brano i oddano dzierżawcy polowania*



Z Śląską Opolskiego. stały do wsi rodzinnej. Pogrzeb" odbyt 
się w czwartek w Kicrpniu. Niech od-» 
poczywa w pokoju!

Z Bytomskiego.
W Zielone Świątki zjechali się nau

czyciele z Brzosławic, Ptakowic, Nie- 
dar, Laryszowa, Wilkowic, Wieszowy i 
Górnik na zebranie. Po zlikwidowaniu 
dotychczasowego katolickiego związku, 
utworzyli grupę narodowo socjalistycz
nego związku nauczycielskiego.

*

Hitlerowskie władze miejskie w By
tomiu swego czasu złożyły z urzędu rad
cę miejskiego dr. Winterem. W tych 
dniach dr. W. został ponownie miano
wany kierownikiem gazowni związko
wej w Zabrzu.

*

Niedaleko restauracji powiatowej i 
kopalni Kastellengo w Rokitnicy napadł 
Pewien robotnik z Grzybowic na swą 
dawniejszą narzeczoną Gertrudę P., 
znajdującą się w towarzystwie znajo
mego. Napastnik powalił dziewczynę na 
ziemię i obrabiał ją butami i pięściami po 
twarzy. Na dobitkę odgryzł jej nos. 
Dziewczyna odniosła ciężkie obrażenia 
i musiano ją odstawić do lecznicy. Okru
tnego amanta aresztowano.

Z Zahrsklego.
Byłego radnego miejskiego z partji 

komunistycznej Wyschkę w Zabrzu n- 
resztowano w Nysie i zamknięto w wię
zieniu sądowem w Zabrzu.

*
Miasto Zabrze w ostatnim czasie 

Wzrosło pod względem liczby mieszkań
ców i liczy obecnie 130 965 osób. Prze
to jest drągiem największem miastem 
na Śląsku. *

Gazety niemieckie donoszą, że pro
jektowana budowa linji tramwajowej z 
Zabrza do Mikulczyc conajmniej w tym 
roku nie dojdzie do skutku. Powodem 
zaniechania planu ma być brak fundu
szów oraz brak zrozumienia w miaro
dajnych kołach berlińskich dla tejże bu
dowy.

Z Gliwickiego.
W drugie święto Zielonych Świątek 

Przed południem wybuchł pożar w skła
dzie obuwia Fortuna w Gliwicach. Ogień 
zniszczył przeszło tysiąc par obuwia i 
całe urządzenie składowe. Spalił się ró
wnież sufit. Szkoda wynosi kilka tysię
cy marek. Przyczyny powstania poża
ru dotychczas nie stwierdzono.

*

, Swego czasu uczeń dekarski Gerhard 
•łaptok na skutek namowy jego kochan
ki Zofji Ląmikównej pchnięciem noża po 
zbawił życia młynarczyka Spałka, po
czerń wrzucił, go do kanału. W tych

dniach przed sądem przysięgłych w Oli 
wicach toczyła się rozprawa przeciw 
wymienionym. Sąd skazał za wspólne 
zabójstwo Lamikównę na 9 lat ciężkie
go więzienia, Japtoka na 5 lat 6 miesię
cy ciężkiego wiezienia. Nadto pozbawio
no skazanych praw obywatelskich na 
przeciąg 5 lat.

Na szosie w Kamieńcu wpadło pod 
koła samochodu osobowego dziecko, 
które doznało tak znacznych obrażeń, że 
zmarło w drodze do lecznicy knapszaf- 
towej w Rokitnicy.

Z Strzeleckiego.
W niedzielę zielonoświąteczną 136 

dzieci polskich przystępowało w koście
le parafialnym w (mielnicy do pierwszej 
Komunji św. Dziatki zgromadziły się na 
placu kościelnym, skąd zaprowadzono je 
w procesji do świątyni. Miejscowy pro
boszcz ks. Bacia odprawił uroczyste na
bożeństwo i wygłosił podniosłe okolicz
nościowe kazanie. Następnie po odno
wieniu ślubów dziatki przystąpiły do 
Stołu Pańskiego. Na zakończenie od
śpiewano hymn dziękczynny „Ciebie 
Boże wielbimy“. Nadmienić wypada, ze 
rodzice polscy parafji imielnickiej speł
nili obowiązek względem swych dzieci, 
posyłając je na polską naukę przygoto
wawczą do św. Sakramentów. Za to 
im cześć i uznanie. Niemniej także ks. 
proboszcz Bacia zasługuje na podzięko
wanie za przygotowanie dzieci w ich ję
zyku ojczystym do pierwszej Komu.iji 
św. Życzyć tylko należy, by za przykła
dem Imielnicy poszły także inne parafjc 
na Śląsku Opolskim. Tam, gdzie lud mó
wi i modli się po polsku, należy przygo
towywać dzieci do Sakramentów św. w 
ich ojczystym języku.

Z Opolskiego.
Dyrektor rachunkowy Schwitalla w 

Opolu otrzymał od komisarycznego nad- 
burmistrza Leuschnera przymusowy ur
lop. Zarządzenie to nastąpiło w związku 
z wynikami śledztwa przeciw dawniej- 
czemu nadburmistrzowi dr. Bergerowi.

*

W losie pod Grodzicami znaleziono 
w dole w zaroślach karton, w którym 
znajdowały się zwłoki małego dziecka, 
znajdujące się w rozkładzie. Przywoła
no komisję w celu zbadania tego okrop
nego odkrycia. *

W tych dniach zmarł w BryniCy po 
długiej i ciężkiej chorobie w sędziwym 
wieku 83 lat wzorowy katolik i rodak 
nasz śp. Wincenty Matros. Nieboszczyk 
był stałym czytelnikiem gazet polskich, 
a dzieci swoje wychował na dobrycn

Polaków. Długie lata był ławnikiem, 
członkiem zarządu kościelnego oraz 
członkiem rady nadzorczej miejscowej 
kasy oszczędności. Niech odpoczywa w 
pokoju!

Z Prudnickiego.
W pierwsze święto utonął na jezio

rze w Rangsdorf pod Berlinem syn ziemi 
górnośląskiej, rodak nasz, śp. Grzegorz 
Kipka z Kierpna pod Głogówkiem. Ś. p. 
Grzegorz Kipka bawił od kilku miesięcy 
w Berlinie, gdzie codopiero był złożył 
egzaminy, uprawniające go do zawodu 
sędziowskiego względnie adwokackiego. 
W święta wybrał się łódką na pobliskie 
jezioro. Odbiwszy od brzegu, zapuścił 
się na środek, gdzie z niewiadomej przy
czyny łódka się wywróciła i Kipka 
wpadł do wody. Na wołanie O pomoc po 
spieszyły na miejsce' inne łodzie, lecz 
niestety w międzyczasie nieszczęśliwy 
utonął. Wszelkie poszukiwania, rozpo
częto natychmiast, pozostały beż skut
ku. Wieczorem dopiero około godziny 8 
wyłowiono zwłoki. Śp, asesor Grzegorz 
Kipka był członkiem Związku Akademi
ków Górnoślązaków „Silesia Superior“. 
Zwłoki nieboszczyka sprowadzone zo-

2 Raciborskiego.
W dniu 19 stycznia rb., w czasie roz

ruchów komunistycznych przed staro
stwem w Raciborzu, 26-letni robotnik 
kopalniany Piotr Wydra z Raciborza, do 
spółki z innymi osobnikami, napadł na 
urzędnika policyjnego, którego powalił 
na ziemię i czynnie znieważył. W tych 
dniach krewki komunista odpowiadał za 
swój czyn przed sądem, który go ska
zał za wywołanie ciężkich rozruchów 
na rok i 6 miesięcy więzienia.

♦

Pomiędzy inwalidą wojennym Ci»* 
naką i robotnikiem Wincentym Kol ma
uern z Markowie doszło do ciężkiej bi
jatyki, przyezem Cionaka odgryzł swe
mu przeciwnikowi połowę wargi. Pozą- 
tem obaj odnieśli cały szereg innych 
obrażeń, tak, że pogotowie ratunkowe 
obydwóch odstawić musiało do lecznicy, 

♦
Rodak nasz H. Czech z Nędzy, uro

dzony 21 maja 1343 r. obchodził przed 
kilku dniami 90-lecie swych urodzin. 
Solenizant jest najstarszym obywatelem, 
Nędzy.

Uroczystość Trójcy Przenajświętsze!.
W dniu wczorajszym, w pierwszą nie 

dzielę po Zielonych Świątkach, obcho
dziliśmy uroczystość Trójcy Przenaj
świętszej i to na pamiątkę, że Apostoło
wie po odebraniu Ducha św. zaraz ta
jemnicę Trójcy Przenajświętszej opo
wiadali. Obchodzimy ją dlatego zaraz w 
pierwszą niedzielę po Ziel. Świątkach, 
gdyż jest niejako połączeniem wszyst
kich trzech głównych uroczystości. Ko
ściół św. nie obchodzi tego święta tak 
solennie jak drugie główne święta, aby 
przez to pokazać, że nie jest w stanic 
tego święta, które nam największą ta
jemnicę wiary św. przypomina, godnie 
obchodzić.

Święto to ustanowione zostało w 
Francji w VIII wieku. Mszę św. ułożył 
Alkuin (ur. 775, urn. 804), sławny uczo
ny, a przecudna prefacja jest dziełem 
papieża Pelagjusza II (578—590). W ca
łym Kościele zaprowadził to święto pa
pież Jan XXII (1316—1334) około roku 
1316.

Uwielbienie Trójcy Przenajświętszej 
słowami: Chwała Ojcu i Synowi i Du
chowi świętemu jak było na początku 
teraz i zawsze i na wieki wieków. 
Amen jako i znak krzyża świętego: W 
imię Ojca i Syna i Ducha świętego. 
Amen, pochodzi od świętych Aposto
łów.

*

W diecezji śląskiej (katowickiej) ma

my liczne świątynie i kaplice, poświęć»* 
ne na cześć Trójcy Przenajświętszej 
mianowicie: 1. kaplica w Bielsku. 2. ko
ściół w Cieszynie, 3. kościół kuracjalny 
w Katowicach - Zawodzili, 4. kościół 
parafialny w Kochłowlcach Z r. 1902, 
5. kościół filjalny^ drewniany w Trójcy 
(parafja Koszęcin), 6. kościół parafialny 
w Chełmie z roku 1635, przybudowany 
1880 i 1907 r., 7. kościół parafialny w 
Szarleju. 8. kościół parafialny w Wiśle 
Wielkiej z roku 1864, powiększony 1884 
r., 9. kościół parafialny w Leszczynach; 
z roku 1446, drewniany, zabytkowy.

Niemniej liczne są świątynie Trójcy 
Przenajświętszej na Śląsku Opolskim* 
mianowicie: 1. kościół parafialny w By-4 
tomiu, 2. kościół parafialny w Bierawie« 
(powiat kozielski), 3. kościół parafjalnyjj 
w Fyrlądzie (powiat niemodliński), 4.1 
kościółek w Gliwicach, 5. kościół para-» 
fjalriy w Starym Grotkowie, 6. kościół; 
parafialny w Kujawach (powiat prudnic-j 
ki), 7. kościół parafialny w Gorzowie 
(powiat oleski), 8. kościół parafialny wą 
Leśnicy (pow. strzelecki), 9. kościół pa-j 
ljalny w Miejscu (pow. kozielski), 10. ko—| 
ściół parafialny w Mozurowie( pow. ko-»j 
zielsk;). 11. kościół parafialny w Racho-i 
wicach (pow. gliwicki). 12. kościół pa-| 
rafjalny w Wieszowie (pow. bytomski), 
13. kościół parafialny w Łące Paulinów, 
pod Głogówkiem, 14. kościół parafialny 
w Wiśnicach (pow. gliwicki), /

Sad#©.
Ciekawsze audycje tygodnia
Radjowa audycja z okazji zjazdu elek

tryków polskich i czechosłowackich.
Dnia 12. 6. o godz. 20,15 rozgłośnia war

szawska transmitować będzie z Filharmonii 
Warszawskiej specjalny koncert, poświęcony 
uiuzyce polskiej z okazji zjazdu elektryków 
Polskich i czechosłowackich w Warszawie. Wy
konawcami będą Orkiestra Fliharmoniczna pod 
dyr. Grzegorza Fitelberga, znana skrzypaczka 
tugenja Umińska, oraz baryton Jerzy Czaplic
ki. Program otworzy Polonez Chopina, poczem 
Odegrany będzie poemat symfoniczny Karłowi
cza p. t. „Stanisław i Anna Oświęclmowie", 
Kondrackiego „Suita Kurpiowska", Różyckiego 
Poemat symfoniczny „Anhelli", Nlekraszowej 
••Szachy", oraz Moniuszki Mazur z op. „Strasz-

Dwór", Szymanowskiego Koncert skrzyp
cowy, oraz dwie arje Moniuszki: z „Verbum 
Mobile" i z op. „Halka".

„święto tańca artystycznego”.
Dnia 13. 6. o godz. 20,00 z okazji I. Między

narodowego Konkursu tańca artystycznego w 
•Warszawie, Polskie Radjo poświęca koncert 
Wieczorny polskiej muzyce tanecznej, zapowia
dając to jako „Święto tańca artystycznego“.

Radjowy recital Haliny Dudiczówny.
Dnia. 13. 6. o godz. 21,30 wystąpi z reclta- 

śpiewaczym przed mikrofonem warszaw
skim śpiewaczka operowa, znana również ra
diosłuchaczom ze swych występów w operetce 
radjowej, Halina Dudiczówna. Program zawiera 
a6e Charpentier, Donizettiego i pieśni Rógu- 
skiego, Dargomyżskiego, Glinki, Respighiego.

Koncert muzyki lekkiej.
Dnia 14. 6. o godz. 20.00 koncert muzyki lek

kiej przyniesie radiosłuchaczom dwie miłe a- 
trakcje. Będzie to występ p. Roslty Barrios, 
oraz p. Mieczysława Hohermana, wirtuoza na 
wielu instrumentach, banjo, harmonji, saxoionie 
I Innych.

Adam Dobosz w koncercie radiowym.
Dnia 14. 6. o godz. 21,25 w koncercie mu

zyki polskiej pod dyrekcją Józefa Ozimińskiego, 
weźmie udział jako Solista ceniony tenor ope
rowy, Adam Dobosz, który odśpiewa arje z 
oper Moniuszki, Żeleńskiego., W programie or
kiestrowym utwory Siatkowskiego, Moniuszki 
I Noskowskiego.

Sekstet wokalny.
Dnia 13. 6. o godz. 14,15 wystąpi w radjo 

sekstet wokalny pod dyr. prof. Stanisława Ka- 
zuro. Zespół stanowią: K. Norsk a, C. Zygrymó- 
wńa, K. Ochalski, M. Nargiel, M. Bułat-Mirono- 
wtez i W. Prusak. W programie utwory Stani
sława Kazuro.

Koncert popularny w radjo z udziałem 
S. Argasińskiej i H. Dickensteinówny.

Dnia 15. 6. w wieczornym koncercie, poświę
conym muzyce popularnej wystąpią dwie solist
ki: znana pieśniarka p. Stanisława Argasińska 
i Kanna Dickenstełnówna, ciesząca się doskonałą 
opinią jako nader zdolna pianistka.

Koncert symfoniczny z udziałem Zofji 
Adamskiej.

Dnia 16. 6. o godz. 20.00 koncertem symfo
nicznym w radjo dyryguje Bronisław Wolfstal. 
Jako solistka da się słyszeć ceniona wioloncze
listka, Zofja Adamska, która odegra Koncert Wio
lonczelowy Sainł-Saensa: W programie symfo
nicznym Uwertura Berlioza „karnawał Rzymski",

Karłowicza poemat symfoniczny „Powracające 
fale", Morawskiego „Nevermore" poemat sym
foniczny i Różyckiego „Pan Twardowski“.

Koncert radiowy z udziałem Heleny 
Azarewicz i Stefana Witasa.

Dnia 17. 6. o godz. 20,00 w koncercie wie
czornym w radjo usłyszą radiosłuchacze dwoje 
śpiewaków o pięknem brzmieniu: Helenę Azare
wicz i Stefana Witasa, którzy odśpiewają duety 
/ operetek. Program orkiestry obejmuje kom
pozycje o lekkim charakterze.

Leopold Szpinalski w radjó.
Dnia 17. 6. o godz. 21,30 sobota chopinowska 

przyniesie audytorium radiowemu Fantazję F- 
moll, Walca As-dur i Scherzo h-molt w wykona
niu młodego pianisty, znanego i utalentowanego 
1 eopolda Szpinaiskiego.

Transmisja z Ciechocinka.
Urozmaicenie programu letniego w „Polskiem 

Radjo'^ stanowić będą transmisje koncertów z 
Ciechocinka, które będą nosiły najróżnorodniej
szy charakter, poczynając od koncertów symfo
nicznych w wykonaniu orkiestry Opery poznań
skiej, operetek i oper, aż do koncertów muzyki 
lekkiej, tanecznej oraz transmisyj z Basenu Cie
chocińskiego. To też od dnia 8. 6. transmito
wane są codzlenie w rozmaitych porach dnia 
audycje muzyczne, które już w roku ubiegłym 
cieszyły się wielką popularnością wśród audy
torium radiowego.

W roku 1932 przybyło 2.000.000 odbior
ników.

Mimo kryzysu i ciężkich czasów ilość abo
nentów radiowych w Europie wzrosła znacznie 
w ciągu 1932 roku. jak to wykazuje statystyka 
Międzynarodowej Unji Radiofonicznej. W roku 
tym zarejestrowano 2.000.000 nowych aparatów

odbiorczych, co według obliczeń fachowców, 
wskazuje na wzrost radiosłuchaczy europejskich
0 ok. 8.000.000 osób. Ten duży wzrost abonen
tów radiowych w Europie jest o 2% miliona 
większy od wzrostu zanotowanego w roku 1929, 
a więc w ostatnim roku dobrobytu po wielkiej 
wojnie.

Polak na czele międzynarodowej komis}? 
radiowej.

Na ostatniej konferencji Międzynarodowej 
Unji Radiofoniczne!, która rozpoczęła obrady w 
Lucernie dnia 13 maja rb„ odbyły się m. in. 
wybory władz Unji. Prezesem jednej z naj
ważniejszych komisy?, a mianowicie, międzyna
rodowej komisji wymiany programów, zóstal. 
wybrany naczelny dyrektor „Polskiego Radła", 
p. Z. Chamiec. Odpowiedzialne to stanowisko 
piastuje dyr. Z- Chamiec już od kilku lat, dzięki 
czemu radiofonia polska jest stale reprezento
wana w najwyższych władzach Międzynarodo
wej Unji Radiofoniczne!. i

Doroczny zlot „Katowiczan“ 
w Grandson.

Wielka międzynarodowa rodzina „Katowi*» 
sardów", której przewodzi popularny w eterze 
„Papa Stephan“ — Tymieniecki z Katowic, zwo
łuje rok rocznie zjazd delegatów klubów. Zja
zdy te odbywają się co roku w Innem mieście* 
a nawet w kraju. Ostatnio zjazd taki miał miej
sce w Constanzy. W roku bieżącym 23 lłpca 
zjazd ten odbędzie się W Oranson k. Grenoble
1 zgromadzi 190 osób, reprezentujących kluby 
„Katowlsardów". rozrzuconych w liczbie 61 p* 
całej Europie. Będzie to zjazd zamożniejszych 
Katowiczan, gdyż przybędą oni do Grandson 
kawalkadą aut, złożoną z 60 maszyn.

W roku 1934 zjazd taki odbędzie się W Ka
towicach, siedzibie Papy Stephana. Na zjazd 
ten napłynęło już do dzisiaj 180 zgłoszeń.



Program radiowy.
Poniedziałek 12 czerwca 1933 r.

.Wrocław, Gliwice. 6.00 gimnastyka i koncert.
12.00 koncert. 13,15 i 14,10 płyty. 16,00 kon
cert. 18,30 płyty. 20,00 muzyka Straussa. — 
21,20 koncert kameralny.

Morawska Ostrawa. 6.00 gimnastyka i rozmai
tości. 10.10 koncert. 11,00 płyty. 12.30_ kon
cert orkiestry 15 pp. 14,30 koncert. 1.8,05 ply- 

, ty. 19,00 transmisja z Holandii. 21,10 słucho- 
' wisko.

Wtorek 13 czerwca 1933.
Katowice. Godz. 7,00 Sygnał czasu i pieśń „Kie

dy ranne wstają zorze“. 7,05 Gimnastyka po- 
ranna. 7,15 Dziennik poranny, wiadomości 
meteorologiczne i sportowe. 7,20 Muzyka 
(płyty). 7,45 Audycja wesoła. 7,52 Komu
nikat Związku Pań Domu. 11,57 Sygnał cza- 

' su oraz hejnał z Krakowa. 12,05 Fragment
* „Jarmarku huculskiego“ z Kut. 12,25 Co

dzienny przgląd prasy polskiej. 12,35 Muzy
ka (płyty). 12,55 Dziennik południowy. 14,55 
Muzyka (płyty). 15,05 Komunikat gospodar
czy. 15,10 Muzyka (płyty). 1525 Komunikat 
gospodarczy. 15,35 Muzyka (płyty). 16,00 
Koncert solistów. 17.00 Audycja cioci Heli 
dla dzieci. 17,15 Koncert symfoniczny. 18,15 
„Na świętej Górze Gostyńskiej“ (z cyklu 
„Krajoznawstwo i turystyka). 18,35 Komuni
katy sportowe. 18,40 Muzyka lekka (płyty).
19.00 Dr. Olga Ręgorowiczowa: „Motywy
beskidzkie w twórczości Emila Zegadłowi
cza“. • 19,25 Rozmaitości. 19.40 „Na widno
kręgu“.. 20,00. Polska muzyka taneczna. W 
przerwie dzienik wieczorny. 21,30 Recital 
śpiewaczy Haliny Dudiczówny. 22,00 Muzy
ka taneczna. 22,25 Wiadomości sportowe.
22.35 Wiadomości meteorologiczne. 22,40— 
23 00 Muzyka taneczna.

Wrocław, Gliwice. 6.00 gimnastyka i koncert. 
, 12,00 koncert. 13,15 i 14,10 płyty. 16,30 kon-
. cert. 18,25 muzyka na gitarze. 20,25 kabaret 

na płytach. 21,10 słuchowisko. 23,00 koncert.
Morawska Ostrawa. 6.00 gimnastyka i rozmai

tości. 11,00 koncert. 12,30 i 13,40 płyty. 14,50
* koncert. 19,25 koncert orkiestry 28 pp. 20.20 

pieśni. 20,40 koncert rosyjski. 22,25 muzyka 
taneczna.

Środa 14 czerwca 1933 r.
Katowice. Godz. 7,00 Sygnał czasu i pieśń 

„Kiedy ranne wstają zorze“. 7,05 Gimnastyka 
poranna. 7.15 Dziennik poranny, wiadomości 
meteorologiczne i sportowe. 7,20 Muzyka 
(płyty). 7,45 Audycja wesoła. 7,52 Komunikat 
Związku Pań Domu. i 1.57 Sygnał czasu oraz 
hejnał z Krakowa. 12,05 Muzyka (płyty). 
12,25 Codzienny przegląd prasy polskiej.
12.35 Muzyka (płyty). 12,55 Dziennik połu
dniowy. 14,55 Muzyka (płyty). 15,05 Komu
nikat gospodarczy i urzędowa ceduła gieł
dy zbożowej i towarowej w Katowicach. 
15,15 Muzyka (płyty). 15,25 Komunikat go
spodarczy. 15,35 Muzyka (płyty). 16,00 Mu
zyka z Ciechocinka. 17,00 Pogadanka. 17,15 
Koncert orkiestry mandolinistów „Moniuszko 
z Wełnowca — pod dyr. p. Kazimierza Boń- 
czy-Tomaszewskiego. 18,15 „Sport w staro
żytności“. 18,35 Muzyka (płyty). 19,10 Dia
log pióra dr. Antoniego Wieczorka p. t. „Fo
tografia“. 19,25 Rozmaitości. 19,40 Kwadrans 
literacki. 20,00 Muzyka lekka. 20,50 Dzien
nik wieczorny, 21,10 Odczyt w języku espe- 
ranckim. 21,25 Koncert muzyki polskiej. 22.01

. Muzyka polska. 22,25 Wiadomości sportowe.
22.35 Wiadomości meteorologiczne. 22,45 Mu
zyka taneczna (płyty). 23,00 Skrzynka pocz
towa w języku francuskim.

Wrocław, Gliwice. 6.00 gimnastyka i koncert.
12.00 koncert. 14,15 płyty. 16,15 utwory for
tepianowe. 17,05 utwory skrzypcowe. 20,00

* Opera Adama „Gdybym był królem“. 22,50 
koncert.

Morawska Ostrawa. 6.00 gimnastyka i rozmai
tości. 10.10 koncert orkiestry policyjnej. 11,00 
płyty. 12,30 koncert. 14,50 muzyka wiejska. 
17,55 płyty. 10,40 pieśni śląskie. 19,30 Opera 
Masseneta „Don Kiszot“.

• Z frontu walk ligowych.
Rozegrane w dniu wczorajszym mecze ligi 

państwowej, dały wyniki następujące:

Ruch W. Hajduki — Podgórze 2:1 (1:0)
Kraków, 10. 6 Rozegrane wczoraj

spotkanie o mistrzostwo ligi państwowej pod
czas deszczu między Ruchem a PodgóFzem za
kończył się zasłużonem zwycięstwem Ruchu, 
dla którego obydwie bramki zdobył Giemza.

Cracovia — Wisła 4: 1 (2:0).
Kraków. 11. 6. Mecz przerwano 5

minut przed końcem, gdyż Wisła niezadowolona 
z orzeczeń sędziego opuściła boisko. Bramki dla 
Cracovii zdobyli Kisieliński, ZiaMńsiki i Malczyk. 
Honorowy punkt dla Wisły uzyskał Artur.

L. K. S. — Warszawianka 0:1 (0:1).
Łódź, 11. 6. f Łodzianie byli zespo

łem 'epszym, jednakże ich atak był strzałowe 
n i ed ospo now any, toteż mimo przewagi w pom 
opuścili boisko pokonani, bowiem goście z wy
padu przez Piekieliczka zdobyli jedną bramkę.

Warta — Garbarnia 5:0 (2:0).
Poznań, 11. 6. Warta swe nadsp )-

dziewanie wysokie zwycięstwo uzyskała dzięki 
wyjątkowo słabej gry Garbarni, która miała bo
daj jeden ze swych najsłabszych dni. Strzelca
mi byli Anioła (2), Szerfke II (2) i Nowacki.

Legia — Pog°ń 3:3 (1:1).
Warszawa, 11. 6. Legia wystąpiła

w starym składzie, co odbiło się już widocznie 
na wyniku.

22 p. p. — Czarni 2:4 (0:1).
Siedlce, 11. 6. Pewne zwycięstwo

Czarnych dla których bramki zdobyli Makucn 
i Dziwisz.

O mistrzostwo Ligi Śląskiej.
Mimo ulewnego deszczu, który przez okres 

całego niemal tygodnia padał bez przerwy; wy
znaczone na wczorajszą niedzielę rozgrywki pił
karskie o mistrzostwo Śląska odbyły się przy 
ładnej naogół pogodzie.

Sytuacja w lidze śląskiej nie uległa żadnej 
prawie zmianie. Pewną niespodzianką były tylko 
wyniki Orła oraz „06“ i „07“.

Tabela po uwzględnieniu wczorajszych wyni
ków ukształtowała się następująco:

Naprzód Lipiny
gier

18

Stosunek
bramek
46:22

pkt.
31

Śląsk Świętochłow. 17 46:21 25
Orzeł Wełnowiec 17 47:35 2.1
A. K. S. Król. Huta 18 46:35 20
I. F. C. Katowice 15 46:22 21
Czarni Chropaczów 17 38:39 19
..06“ Katowice 18 37:33 17
K. S. Chorzów 18 45:41 18
Słowian Bogucice 17 41:49 15
B. B. S. V. Bielsko 16 33:49 9
„07“ Siemianowice 17 29:39 9
Kolejowe P. W. 18 28:76 ' 5

1FC. — Słowian 4:0 (1:0)
Ko'ejowe PW. — Orzeł 1:1 (1:1) 
Śląsk — 06 Katowice 3:1 (2:0)

KS. Chorzów — 07 Siemianowice 4:1 (0:1) 
Czarni — AKS. 4:3 (4:0)

BBSV. — Naprzód 1:4 (1:2)

O mistrzostwo klasy „A“.
Z cyklin gier o mistrzostwo klasy „A" w 

wszystkich grupach odbyło się wczoraj szereg 
meczów, z których na pierwszy plan wysunęło 
się spotkanie Pogoni z faworytem grupy I, KS. 
Dąb w Dębie. Mecz ten zakończył się wynikiem 
remisowym, czyli, sukcesem Pogoni, gdyż na 
boisku KS. Dąb rzadko która z drużyn wychodzi 
„obronną ręką“.

KS. Dąb — Pogoń 2:2 (0:0).
Naprzód — Policyjny KS. 3:1 (1:0)
Diana — 24 Szopienice 4:1 (2:0)
ŻKS. — TŚ. 20 Bogucice 0:3 (0:2)
„06“ — Ligocianka 0:2 (0:2)
Wawel — Slavia Ruda 4:2 (1:0)
Haller — Odra SzarleJ 2:2 (1:1)
Zgoda — IKS. Tarn. Góry 8:1 (5:0)
KS. Słupna — Kośicuszko Szopienice 1:2 (0:2) 
Śląsk — KS. Bytków 3:2 (3:0)
„27“ — Ruch rez. W. Hajduki 1:5 (1:0)
Unia — Brzeziny Śląskie 3:5 (1:2)

Ruch bije Unię Sosnowiec 6:0 (3:0) 
Sosnowiec. 11. 6. / Ligowy zespół Ru

chu osłabiony brakiem skontuzjonowanych w 
meczu z Podgórzem Kurka, Dziwisza i Włodarza 
bawił w Sosnowcu, gdzie w przyjacielskim spot
kaniu rozgromił tamtejszą Unię 6:0 (3:0).

-------O-------
Sukces tenisistów polskich. 

Prowadzimy w meczu z Austrią 3:0.
Kraków. 11. 6 -c Wczoraj rozpo

czął się w Krakowie na kortach tamtejszego 
AZS-u międzypaństwowy mecz tenisowy 
Austria — Polska, który przyniósł tenisowi 
polskiemu nielada sukces. Otóż Hebda poko
nał w czterosetowym meczu Kinzla 4:6, 7:5, 
6:1, 6:2, zaś Tłoczyński po trzej godzinnej 
walce pokonał pierwsza rakiete Austrii Ma
tejkę 6:4, 9:7, 4:6. 4:6 i 9:7, wreszcie Jędrze
jowska rozprawiła sie gładko z jej przeciw
niczka Woljewna 6:0. 6:0. Po pierwszym 
dniu meczu prowadzimy 3:0.

* o *
Lwów pokonał wczoraj w międzyokrę- 

gowym meczu lekkoatletycznym reprezen
tacje grodu podwawelskiego xw Krakowie 
86:39.

* * *

Piłkarska reprezentacja Belgii przegrała 
wczoraj z Austfia w Wiedniu 1:4.

„Grand Prix“ miasta Lwowa. 
Lwów. 11. 6 Na trójkącie Lwo

wa na dystansie zgórą 309 kim. rozegrany 
został wczoraj trzeci z rzędu uliczny samo
chodowy „Grand Prix“ z udziałem wybit
nych jeźdźców zagranicznych. Zwyciężył 
Norweg Bjornstad na „Alfa Romeo“ w cza
sie 3 godz. 40:28. jadąc, z przeciętna szybko
ścią 82,5 kim. na godzinę.

W kategorii maszyn poniżej 1.5 1. pierw
sze miejsce zajął Vegron (Francja) w czasie 
3 godz. 52:44. jadać z przeciętną szybkością 
78,5 kim. na godzinę.

Sportowo i organizacyjnie wypadły wy
ścigi imponująco.

Wydawnictwo: Katolika Polskiego. Górnoślą
zaka. Gońca Śląskiego, Katolika Śląskiego 
Gwiazdki Śląskiej. — Za redakcle odpowiada: 
Franciszek Godula. Król. Huta. — Nakładem: 
Zjednoczone Wydawnictwo Gazet, Spółka z ogr 
o dp.. Katowice, ul. św Stanisława 4, tel. 14—14. 
Drukiem: Drukarnia śląską. S-ka z ogr. odp.

Katowice, ul. Batorego 2 — tel. 8-78.

Odpowiedzi redakcji.
S. C .Świętochłowice. Nowa ustawa obowią* 

żuje od 1 Iipca 1932 roku. Jeżeli bezrobotny 
nabył prawo do zasiłku podług starej ustawy, 
lecz zgłosił się po wsparcie 1 lub pa 1 lipca 193* 
to otrzyma wsparcie podług nowej ustawy. — 
Bezrobotny zaś, który nabył prawo do zasiłku 
podług starej ustawy, a zgłosił się po wsparcie 
przed 1 lipca 1932 roku może żądać nadpłaty, 
jeżeli otrzymywał wsparcie podług nowej usta
wy.

D. R. Świerklany Górne. Według zasięgnię
tych przez naś informacyj wszelkie zabiegi 
koło uzyskania pożyczki z P. B. R. są daremne, 
ponieważ rzeczywiście fundusze na ten cel są 
wyczerpane. Również w innych bąnkach niema 
widoków uzyskania pożyczki z powodu braku 
pieniędzy.

Ruda Śl. 100 marek niemieckich z 1911 roku 
równają się 123 zł. podług 100% przerachowa- 
nia czyli około 60 obecnym markom niemieckim

D. T. Borowawieś. Procent wynosi przy 
oprocentowaniu na 8% 80 zł. od 1.000 a frank 
szwajcarski liczy się obecnie około 1,72 zł.

Radzionków, Rojca. 1.333 marek niemieckich 
z lutego 1917 roku równają się 1.159,71 zł po
dług 100% przerachowania.

K. T. Z. 43. Papierowe pieniądze, które Ran 
posiada z czasu inflacji (spadku wartości pie
niądza). nie mają żadnej wartości i nikt tych 
banknotów nie zamieni.

A. U. Urbanowice. Sprawa pieniędzy, złożo
nych przed wojną światową oraz podczas infla
cji do Komunalnej Kasy Oszczędności na powiat 
pszczyński w Pszczynie (Kreissparkasse) znaj
duje się w Ministerstwie Skarbu. Kiedy kasa 
będzie wypłacała, ogłosimy w naszej gazecie- 
Przerachowanie złożonych pieniędzy nie ma 
żadnego znaczenia, gdyż kasa wypłaci tylko 
tyle, ile na to pozwala jej majątek. .

J. B. Piasek. Na Śląsku istnieją zakłady. w 
których kształci, się młodzież na księży zakon
nych i misyjnych: w Tarn. Górach u OO. Ka* 
miljanów, w Lublińcu u 00. Oblatów, w Ryb
niku u 00. Tow. Słowa Bożego. Nadto utrzy
mują zakłady naukowe 00. Salezjanie w My
słowicach i w Pogrzebieniu pow. Rybnik. Po- 
zatem mają 00. Franciszkanie nowicjat w Wie
luniu, diecezja Częstochowska, a 00. Jezuici 
nowicjat w Starej Wsi, p. Brzozów koło Ryma
nowa, Małopolska. Warunki utrzymania i nauki 
udzielą dyrekcje wymienionych zakładów.

R. F. Łaziska. 8.000 marek niemieckich z gru
dnia 1921 roku równają się 320 zł. a marek pol
skich 17.60 zł., 10.000 marek niemieckich z gru
dnia 1922 roku 11 zł. a marek polskich 4 zł.

J. Z. Orzesze. Trzeba zwrócić się do Wyż
szego Urzędu Ubezpieczeń w Katowicach 1 
prośbą, aby jak najprędzej rozstrzygnął spraw? 
renty inwalidzkiej i przesłał Panu wyrok.

M. W. Bielszowlce. Bezrobocie nie chroni 
od przymusowej sprzedaży własności. Zawszę 
przegrywający ponosi koszta, o ile sąd -ińaćzoJ
nie. zawyrokuje.

J. S. W. Tarn. Góry. Patent czyli świadectwo 
przemysłowe, którego cenę poda urząd skar
bowy. musi być wykupiony, chociaż-Pan sam 
wykonuje swoje rzemiosło.
, ---------O-------- 1

Repertuar kinoteatrów w Katowicach*
Kino Capitoi: „Więzień z Kajenny“.
Kino Casino: „Wielka klatka“.
Kino Colosseum: „Pat i Patachon jako dzielił1 

wojacy“ i „Cowboy z Manhatanu“.
Kino Pałace: „Zalotny książę“.
Kino Rialto: „Ostatnia eskapada“ z Lubień

ska, Węgrzynem i Staniewiczem.
Kino Union: „Dziewica Orleańska".

Repertuar kinoteatrów w Król. Hucie*
Kino Apollo: „Pożegnanie z grzechem“, 

..Musieli się pobrać“. ,
Kino Colosseum: „Tajemnica zamku Parlock 

II. Komedia „Mistrz pięści“.
Kino Roxy: „10 procent dla mnie“. Krukow

ski, Mańkowska. II. „Flip i Flap w niewoli mał
żeńskiej“.

i nie tracąc niepotrzebn e czasu
Czas .przejazdu:

Warszawa — Bydgoszcz 1 g- 50
„ — Gdańsk, Gdynia 2 „ 10
* — Katowice 2 „ — ..

„ — Kraków 1 50
1» — Lwów 2 25

— Poznań 2 10
■ „ — Wilno 2 40

Kraków — Wiedeń 3 05
Lwów -- Czerniowce 1 40
Czerniawce — Bukareszt 3 10
Kraków — Brno 2
Bukareszt — Sofia 2 10
Sofia — Salonki 1 n 50
Wilno —- Ryga 2 9t 30
Ryga — Tallin I „ 50

Bliższe informacje: P. L. L. „LOT“, Lotnisco, 
teł. 145 i 135, w większych biurach podróży uh 
u portierów większych hoteli.

OKAZJA I OKAZJA 1

HEBLE
w wielkim wyborze po cenach znacznie 

f zniżonych poleca
Śląski Dom Hebli

Katowice, ul. 3-so Maja 19 Tel. 12-77
Wejdź przekonaj się.

*iiii!imiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiimiimi!iiiR
Ważne dla Katowic i okolicy!

Zaszczytnie znany w całej Polsce 
specjalista M.TILLEMAN z Krakowa 
ul. Szlak 39, wynalazca nowego sy
stemu opatentowanych bandaży, usu
wających radykalnie różnego rodzaju 
najniebezpieczniejsze i najzastatzalsze

Przepukliny
/ruptury/ u pap, panów i dzieci, na
wet tam, gdzie różne systemy bandaży 
i operacja nie pomogły przyjeżdża 
do Katowic i będzie przyjmować o- 
sobiście od 12 — 20 czerwca włą
cznie od godziny 3 — 6 popołudniu.

KATOWICE, ul. Plebiscytowa2, m.3
Tel. 16-80.

Proszę żądać prospektów darmo 
z Krakowa.

1 

|

«iimiiiiiimiiiiiiiiiimimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiimmi
Osiedliłem się jako

lekarz specjalista chorób ocznych
w Król. Hucie, Wolności 28.

Dr. med. Konrad No wara

są zupełnie bez szpar, cieple, bez
pieczne pod względem ognia, grzyba 
i wilgoci, elastyczne, higieniczne, 
niewrażliwe na oliwę i zmianę tem
peratury, zupfełniie wolne ad pyłu. 
k^rzu i robactwa, łatwe do czyszcze
nia, przyjemne do chodzenia i prze
bywania, jak również posadzki tera- 
cowe, schody z sztucznego kamienia, 
naśladujące zupełnie granit śląski i 

szwedzki, karst itp. wykonuje

„KSYlOlir
Katowice, Plac Wolności 4, teł. 22-88.

Ściśle homeopatycznie
leczę z najlepszym skutkiem prawie wszystkie 
choroby, szczególnie zastarzałe, specjalnie zaś: 
choroby raka, cukrzyce, gruźlicę płuc i kości, 
wszelkie choroby skórne, rany na goleniach, 
wole na szyjach, choroby nerek i pęcherza, 
najstarsze chor. żołądkowe, astmę, chor. ner
wowe i umysłowe, chor. kobiet i dzieci, nowo
twory i narosła, choćby największe, wew
nętrzne i zewnętrzne. Nadmierne ciśnienie 
krwi obniżam sati^ jeden w Polsce o 20 mm. itd.

Posiadam 47 lat praktyki i liczne tysiące 
wyleczonych w Polsce i Niemczech.

JÓZEF KORCZAK - ZIÓŁKOWSKI
Godz. przyjęć: 9—12 i 15—18, "w niedziele 9—11. Katowice, ul. Andrzeja 33, I. piętro.

Sprzedaże Pokoje

Masarnia w Piekarach 
(miejsce pątnicze), do
brze zaprowadzona jest 
do wynajęcia pod ko- 
rzystnemi warunkami.. 
Wydzierżawienie nie
zbędne z powodu cho
roby właściciela. Zgło
szenia pod „Masarnia“ 
do administracji „Kato
lika“ w Katowicach, ul. 
św. Stanisława 4.

Pokój do wynajęcia dia
starszej osoby lub nt’10“ 
dych ludzi. — Kolonia ( 
Prez. Mościckiego, u“ 
Wojciechowskiego 2,7> 
Katowice-Załęże.

H Różne

Skład wszelkiego ro
dzaju paszy do wydzie
rżawienia. Wielkie Haj
duki, ni. Kalina 87. _Słomę, siano, ziemniaki

ma korzystnie większe 
ilości na sprzedaż. La. 
W. Lebioda, Poznań 5. 
Powóz kryty tanio na 
sprzedaż. Wielkie Haj
duki, ul. Długa 63. — 
Kupny.

Za długi zaciąg“*?*® 
przez moją żonę ‘ 
drzewo do budowli, z ^ 
inny materiał budowa
ny jaikoteż za pożyć-'
ki zaciągnięte.przez m
na budowę kamien‘ci 
nie odpowiadam a u' _ 
takowych nie .płacę, P_0' 
nieważ budowa odby' 
się bez mojego zezwo. 
nia a ja sam jestem 
zajęcia a nawet bez re 
ty inwalidzkiej. ™.' 
ciech Lasok w Kam1 
nlu koło Piekar, ««T 
Główna 119.

Sprzedam aparat foto
graficzny skrzynkowy 
na firny zwojowe 6a9 
za 30 zł. Zgłoszenia w 
godz. od 9—3 Katowice 
ul. Mikołowska nr. li 
m. 6.

Mały wydatek a wiel
ka korzyść stanowi
drobne ogłoszenie w i 

naszej gazecie! 1 Czytajcie nasza Kazefti


